Lekarz pogotowia wydobył przestępcy dowód winy z żołądka.. 
Lwów, Sobota 2. Października 1926 r. 


Nr. 228. 


CENA NUMERU 
20 gr. 


P RERUMERATA; 
esięcznie wa 
wowie4zł50gr. 
Edostawą do do: 
Bu i w calej 
Polscez przesył- 
tą pocztową 4zł 
$r., zagranicą 
miezięcznie 6 


50 gr. 
Dla urzędników 
Państw. i nau- 
Czycieli miesię- 
cznie 3 zł 50gr. 


Najlepiej czyści chemicznie, farbuje i pierze „Stella Illustra*, Lwów Marcina 15. 


ingres Prymasa Polski. 


Katowice, 30. 9. (PAT.) Uroczyste 
pożegnanie prymasa Polski, J. E. ks. 
biskupa Hlonda. odbędzie się w Ka- 
towicach 5 października b. r. na uro- 
Czystej akademii w teatrze. Ingmes 
w katedrze gnieźnieńskiej przy reli- 
kwiach św. Wojciecha, odbędzie się 
1 października, zaś ingres oficjalny 
W katedrze poznańskiej 17. paździe:- 
nika b. r. 


Wydawca: 


Organ demokratycznej inteligencji 


Dziś I 


1 codziennie 


Nowa Polska Spółka Wydawnicza, Sp. z ogr. odp. 


W nowo otwartym wytwornym barze 


Kawiarni De la Pai 


wspaniała orkiestra Jazzbandowa przygrywać będzie do tańców 
prowadzonych przez znakomitą pare taneczną 


Duet Renard 


z wiedeńskiego pawilonu (Trocadero). 
A aasal 


Kleska rządu p. 


Sejm nie został rozwiązany. - Rząd podał się do dymisji. 


(Telefonem od nasze ze korespondenta]. 


r 


` Warszawa, 30 września. 


ZAGADKOWE ZACHOWANIE SIĘ 
RZĄDU. 

W przerwie między jednem a 
drugiem posiedzeniem Seimu, wśród 
kzmie zgromadzonej na galeriach 
Publiczności i w salach klubów po- 
sclskich i dziennikarskich, krążyć 
Zaczęły pogłoski o zagadkowem Za- 
chowaniu się Rządu. 

P, premier Bartel udał się na Za- 
mek, gdzie odbył dłuższa konieren- 
cię z p. Prezedentem Rzeczypospoii. 
tej Mościckim i Marszałkiem Pił- 
Sudskim. Powszechnie oczekiwana 


zapowicdzianego rozwiązania Sej- 


mu, — Po zakończeniu konferencji 
ta Zamku, ma której omawiano spra- 
wę ewentualnego dekretu p. Prezy- 
derta. odbyło sie posidzenie Rady 
Sabinetawej. Oficiallniejgo komunikatu 
© wytikach tego posiedzenia nie wy 
dano. Wiadomo jedynie, że ministro- 
wie Klarner. Kwiatkowski, Raczy. 
Ski i Romocki 


SPRZECIWILI SIĘ ROŻWIĄ. 
= ZANIU SEJMU. 

Wobec pnzepisu zmiienionet w lip- 
cu b. r. korstytucjił, że rozwiązania 
Sejmu nastąpić może dekretem p. 
Prezydenta jedynie na wniosek i za 
dedmonnyślną uchwałą Rady, Mimi- 
Strów, opimia ta przeważyła i zad- 
Cydowała o losach Sejmu. 


MOTYWY. 

W: sferach zbliżonych do Rządu u- 
fizymują. ża na taką decyzig woły- 
nal wzgląd na położenie gospodar- 
cze Państwa i możliwość spadku tna- 
Szęj waluty, a nadewszystko niepe- 
Wna Sytuacja międzynarodowa. 
(Niemcy, Litwa). 

Motywy te mie tlumapszą jedmak 
zachowiarńa się Rządu p. Basta, któ. 


grcżąc rozwiązaniem. 


2325 


decyzji podnosi, istniały od kilku 


Tymczasem Sejmu nie rozwiąza: | dn£ * 


no, mimo, że wszystkie motywy, ia- 


Jest to objawem wielkiej niekon- 


kie Rząd na usprawiedtiwiemie swej ! sekwencji i słabości Rządu p. Bartla. 


Bymisja rz adu, 


Po kowferencii Pama Prezydenta | przyjął, powierzając 


dotychczaso- 


Rreczypospolitej z Prezesem Rady| wym członkom Rządu dalsze spra- 


Miistrów. zebrała się o godzinie 20 
Rada. Ministrów i postanowiła przed 
łożyć Panu Prezydentowi Rzeczy- 
pospolitej 

prośbę o dymisję, 


Prezydent Rzeczypospolitej dymisję 


wowanie swych funkcii, 

Pe posiedzeniu Rady gabimetowej, 
p. Marszatek Piłsudski udał się do 
Sułejówka, a wszyscy ministrowie 
dlo swych mieszkań. 


Drugie posiedzenie Sejmu. 


Punktualnie o godzinie 8.30 wie- 
czotem, Marszałek otwomzył posie- 
dzenie Sejmu, oznajmiając, że bez- 
pośrednią, iakkotwiek _nieoficialną 
wiadomość. że Rząd zgłosił dymisję. 
Dymisja została przyjęta. Wobec 
tego porządek dzienny tego posie- 
dzemia stał się nieaktualny.. 


Poseł Poniatowski zauważa, że 
wniosek jego klubu o rozwiązanie 
Sejmu, nie mógł się stać nieaktualny 
z powadu tego, że Rząd silę podal do 
dymisji. 

Marszałek oświadczył na to, że w 
sprawie tak ważnej, jak nozwiązanie 
parlamemimu, zawsze na całym Świs- 
cie Rząd wypowiada się, a dziś Rząd 
ten jest nieobecny. Niemniej Izba mo- 
że rozważyć ten wniosek i w nieo- 
becności Rządu. 


Posei Głąbiński sprzeciwiając się, 
Poniatowskiego’ 


wiiloskowi posta 
podniósł, iż przez niedawna zmianę 
kciusrytucj, pozbawiono Izbę prawa 
do rozwiązania się wiłasną uchwałą. 
Pazatem byloby rzeczą niewłaściwą 
aby Seim miat oświadczyć wobec 
społeczeństwa. iż wina zamętu ciąży 


Ty przez prasę rządową od! kilku Tni| nie na Rządzie, lecz na Sejmie, — 


Uprawiał agitacię przeciw Seimewi, 


hicmca zgłasza wniosek o odirocze- 


mile tego pumktu na następnie posie- 
dzenie, 

Wniosek posła Głąbińskiego został 
przyjęty. 

Marszałek zamykając posiedzenie 
oświadczył, iż termin i porządek 
dziieriny następnego posiedzenia De- 
dzie zakomunikowany później. 


KANDYDATURY, 

W kuluarach sejmowyłch wymie- 
niają jako kandydatów na premiera 
pup min.: Raczyński, Piłsudski i Bar- 
tel. Narwiększe szanse ma kamdy da- 
tura p. min. Raczyńskiego lub utwo- 
rtieniie Rządu o chamakterze lawico- 
wym z Marsz. Piłsudskim na czele. 
Powierzerie misji p. Bartlowii poraz 
czmiańty, ma wedle panującej w ku- 
ftua'ach opinji bardzo mato szans. 

—0—— 


REZYGNACJA WICEMARSZ 
PLUCIŃSKIEGO. 

Warszawa, 30. 9. (PAT.) W dniu 
dzisieiszym wicemarszałek Sejmu p. 
Piuciński nadesłał na ręce matszał- 
ka Seinu Rataja pismo, w którem 
donosi, żę rezygrmie ze Stanowiska 
wicemarszałka Sejmu, podając jako 
powód zły stan zdrowia- 
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TELEFON 
16—3U' 


KONFERENCJA WICEMINISTRA 
KNOLLA Z P. WOJKOWEM. 
Warszawa, 30. 9. (AW.) W związ- 

ku z podpisaniem aktu o nieagresji i 

meutraliności między Rosja a Litwą 

Kowieńską, podsłekretanz stait p. 

Knoli, w zastępstwie ministra Za- 

leskiego, zaprosił posła sowieckiego 

w Warszawie p. Wojkowa na kon- 

ferencję polityczną. 


ZMIANA RZĄDU W AUSTRJI 

Wiedeń, 30. 9. (AW.) W klubach 
parlamentarnych dano wyraz prze- 
konaniom, że zmiana rządu w At- 
strji okazała się konieczna. W naj- 
bliższych dniach: gabinet Ramecka 
ma się podać do dymisji. Nowy Rząd 
ma uformować b. kanclerz, Seipzl. 

—0—— 

LLOYD GEORGE JEDZIE DG 

l ROSJI. 

Londyn, 30. 9. (PAT.) L. George 
zamierza wyjechać na wiosne do 
Rosii sowieckiej. Wizyta jego w Ro- 
sji będzie miała charakter ściśle pry- 


watny. 
-= 
SPOTKANIE MUSSOLINIEGO 
Z CHAMBERLAINEM. 

Rzym, 30. 9. (PAT.) Mussolini w 
towarzystwie podsekretarza stamu 
miristerstwa spraw zapranioznyicii 
Grandiego, craz szefa gabinetu mar- 
kiza Pauluzzi, odjechał wiczoraj wie- 
azorem do Liwoma, gdzie ma cię 
spotkać z — Chamberlainem, któty 
przybył do portu Liworma na pokła- 
dzie swego yachtu „Delphin“. 


Notowania glełdowe. 


Dolar w wojnym obrocie dnia 
30 września w Wianszarwie zł. 9.01, 
—w. Krakowie zł. 9.015.— we Lwo- 
wie zł. 8.09. 


Urzędowe notowanła gieldy wara 
szawskiej z dnia 30 września. Dolar. 
Trarsakcje 8.97. Sprzedaż 8.99. Ku- 
pno 6.05. 

N. Jork. Transakcje 9.00. Sprze« 
daż 9.02. Kupno 8.98. 

Tendemcja utrzymana. 

Zurych urzędowy. Warszawa 
57.60; N, Jork 5.17 i 3/8; Londyn 
25.1025; Paryż 14.65; Wiedeń 73.025; 
Praga 15.325; Włochy 19.4375; Bet 
gja 14.10; Budapeszt 72.45, Sofia 
3.7375: Holandia 207.25; Osio 113.30; 


Kaperhaga 137.325; Sztokholm 
138.35; Hiszpania 78.65; Bukareszt 


2.68; Berlin 123.20; Belgrad 9.1425. 

Pogiełda nowojorska., Warszawa 
11.09; Lerdym 4.8525; Paryż 2.8375; 
Wiedeń 14.12; Praga 2.9625; Wło- 
chy 3.77: Belgja 2.725; Budapeszt 
14.12; Szwaicarja 19.33; Sofia 0.723 
Holandia 40.06; Oslo 21.89; Kopen- 
haga 26.53; Sztokholm 26.74; Hisz= 
panta 15.21; Bukareszt 0515; Bera 
lin 23.6225; Belgrad 1.77. 


Wła 


Lwów, 1 października. 


Skład wycieczki. 


Wczoraj rano przybyła do wo- 
wa pociągiem pospiesznym z Krako- 
wa, wycieczka dziennikarzy czecho- 
słowackich, która zwiedza: Połskę 
ną zaproszenie naszego ministerstwa 
spraw zagramiczny ch. ] 

W skład wycieczki wchodzą naj- 
poważniejsi przedstawiciele prasy 
czeskiej i słowackiej, pod: przewo- 
dnictwem senatoma Jiri Pichla, pre- 
zesa symdylkatu czechosłowackich 
„dziennikarzy. Razybyli pp.: Vaclav 
Svihovsky, redaktor „Central Euro- 
pean Presse“, dr. Frant. Hofman, se- 
kretarz czechosł. Syndykatu dzien- 
‘eiikarnzy: dr. Jaromir Kopecky, re- 
daktor „Ceske Shovot Vincenc Cer- 
winka, redaktor .Namodmi Listy"; 
En'il Cermak, dyrektor Ajencji CTK; 
dr. Vincenc Charvat, redałctor „Pra- 
vo Lidu“; Olga Fastrova, redaktor- 
ka „Narodni Politika“; dr. Vaclav 
Fiala, redaktor aiemcqii Central Eu- 
tcpean Radiio; Atos Finger, redaktor 
„Duch Casu“; dr. liut Heida redak- 
tor „Ustredmi tiskova kancelar“; se- 
wator Vaclav Zimak; Img. J. A. Hol. 
man, redaktor „Tiibima; Milan Ja- 
nata, redaktor „Lidove Nowiay* 
Brno; inż. Vlastimil Louda, redaktor 
tygodnika „Nova Praha“; Alois Mas 
tinek,  rodaktor  „„Monavsko-slezsky 
Denik* Mor. Ostrava; A. Parma, 
redaktor Wydziału prasowego Min. 
Spraw Zagraricznych w Pradze; Fr. 
Votruba, redaktor „Słovenska Poit 
tika“ Bratislava; Vladtslav Zamykał 
redaktor „Nasinec“ Olomouc; Zou- 
har Josef, atache prasowy Poselstwa 
Czechostow. w Warszawie. 

Wycieczce towarzyszą z ramienia 
Ministerstwa Spraw Zagranicznych 
w Warszawie p. Żelistawski oraz p. 
ip radca pos. polsk. w Pra- 

(h 


POWITANIE NA DWORCU. 

Wa powitanie miłych gości zjawili 
śię na dworcu Fczni pnzedstarwiciele 
rniejscowych władz oraz prasy 
lwowskiej. M. in. przybyli: pp. wi- 
cewojewoda Eckhardt, wiceprezy:4. 
Stahl, konsul czechosłowacki Stilip, 
prezes Syndykatu dziennikarzy tw. 
red. Fryling. prezes Tow. Dzien Pol. 
red. LaSkownicki, kom. miasta putk. 
Haudek, prez. dyr. kolei Prachtel- 
Morawiański, dyr. policji Relnlender 
rt wW. in. 

Gdy pociąg wiozący wycieczkę 
wjechał na peron orkiestra 26 p, p. 
odezrała po kolei hymny: czeski, 
sjowachi i polski, poczem goście 


„KURJER LWOWSKI” sobota, 2 października 1926. 


Imieniem 
wał za powitanie senator Pichl, Za- 


pewnieniem o gorącej sympatji 
dziennikarzy czechosłowackich dia 
narodu i państwa polskiego, której 
dowodem jest chęć naocznego po- 
Znania stosunków panujących w 
Polsce i nawiązania bezpośredniego 
kontaktu z naszem społeczeństwem. 

Następnie odbyło się śmiadanie w 
sali restauracyjnej I. kl. 

Dzięki staraniom med. Krzywezo 
otrzymali uczestnicy wylcieczki 
wszystkie dzienniki twowskie, oraz 
bogaty zbiór publikacji, jak przewo- 
dnik pe Lwowie, plan miasta, zesta- 
wienia statystyczne, opis instytucji 
lwowskich i t. d. 

Powozami miejskimi w towarzy- 
stwie przedstawicieli prasy Iwow- 
skiej udali się gości do miasta i za- 
trzymali się 

pod poninikiem Mickiewicza, 

Tu przemówi: w iueniu wycie- 
czki krótkiemi, serdecznemi słowy 
w języku polskim red, Cerny, wizy- 
wając do bratenskiego zbliżenia się 
obu narodów w myśl hasła naszego 
wieszcza: „Miej serce i patrzaj w 
serce!“ Delegacja czcechłosłorwacka 


przybyłych podzięko- | złożyła na stopniach wieniec z szart- 


fami o barwach republiki czeskiej. 

Dzięki prześliczne; pogodzie prze- 
jażdżka po mieście osiągnęła pełny 
efekt. Zwiedzono praedewszysikiem 
Panoramę Racławicką, kitórej ana- 
czenie objaśnił gościom kustosz mur 
zeów miejskich art. mal. Harasiimo- 
wicz, Na ile pawilonu, odiatagrato- 
wano grupę wycieczkowców, goście 
zaś złożyli podpisy w. księdze 'pa- 
imiaątkowej. Wiyrcieczkę na plac Tar- 
zów Wschodnich zakończyło obej- 
rzemie panoramy Lwowa ze wzgó- 
ża parkowego, oraz krótki przegląd 
| Po wystawowych. 


W IZBIE HANDZ, I PRZEMYSŁ. 

Po powrocie do miasta nastąpiła 
wizyta w Izbie handlowej i przemy- 
słowej. W wicikiej sali powitał go- 
ści prez, Kolischer w imieniu naj- 
większej izby w Polsce podnosząc 
potrzebę wzajemnego zbliżenia Się 
obu państw i marodów na gruncie 
politycznym i ekonomicznym, Odpo- 
w icddział mu sen. Pichi, oraz p. Hey- 
da, red. agencji prasowej UTK., któ- 
ry zwrócił uwagę na ożywiony ruch 
handiowy i przemysłowy w Polsce, 
EF UE S LA 


Współpraca Czechosłowacji z Polską. 


Praga, 30. 9. (PAT.) „Ceskie Sio- 
wo“ zajmuje się w amtylkule: wstep- 
nym wycieczka dziennikarzy cze- 
chosłowackich do Polski. _ Wielkie 
znaczenie — pisze dziennik — przy- 
pisuiemy współp:acy z Polską. ili- 
storja daje mam jasne linie  wyty- 
czne. Sąsiedztwo makizych narodów, 
powodiwałc nieraz chwilowe trigao- 
ści, ale tem wyraźniej występowała 
koriczność wzajenmej współpracy, 
a trudności te potrafiliśmy przezwy- 
cilążyść. Zeszłoroczna umowa przy- 


| jacielska i arbitrażowa, daje nam 
silne podstawy do ścisłej wspóńłpra- 
„cy. Tem program charakteryzuje po- 
ktyke zagraniczną obu państw na 
forum międzyniarodowem od czasy 
zawancia wspólnej umowy. Ostatnim 
wyrazem tego bylo postępowanie o- 
bu delegacji w Lidze Narodów. P2- 
głębiając ten program to zmaczy 
program wzajemnego poznania sie i 
zrozumienia t. j. właśnie celem pier- 
Fwszei zbiorowej wycieczki dzienni- 
kanzy czechosłowackich do Polski. 


——1) —— 


Ostrze traktatu sowiecko-litewskiego 
nie jest skierowane przeciw Polsce. 


Berlin, 30. 9. (PAT.) Demokrati- 
scher Zsitunesdienst ogłasza wy- 
wiad swego korespondenta z po- 
shem litewskim w Berlinie Sidzikat- 
skasem na temat rosyjsko - litew= 
skiego paktu Przyjaźni, Według o- 
świadczenia posła, makt ten, będący 
przypieczętowaniem stosunku przy- 
znego między Rosią a Litwą, ure- 
guluje wszystkie kwestie sporne m. 
obu państwami. Poseł podkreślit 
z naciskiem, że nkład ten nje zawłe- 
ra ostrza przeciw państwom postron 


przeszli do salonów zecepceyinych, | 1YM lub Lidzę Narodów, co jeszcze 


gdzie uastąpmo oficjalne powitanie. 

Imieniem miasta witał przyby- 
fych wiceprez, Stahl, imieniem wio- 
jewództwa p. wicew. Eckhardt, imie 
niom lwowskich zrzeszeń dzienni- 
karskich prez. Laskownicki, który 
w dłuższem przeniówieniu nawiązał 
do rięknych tradycji współdziałanie 
dziennikarzy polskich i czeskich o- 
raz zakroślił dzisiąisze zadania pra- 
sy obu zaprzyjaźnionych państw. 
Witali następnie gości: puik. Hau. 
dek imieniem D. O. K. Lwów, kon- 
sul czechosłowacki p. Slilip, który 
wręczył swym nadalkom drogocenną 
dla nich pamiątkę: urnę, zawierają- 
gą garść ziemi z pod Zborowa, z 
mogiły polegivch tam bonaterska 
śmiercią 17 lipca 1917 r. 200 legioni- 
stów czeskich. W końcu przemó- 
wienia powitalne wygłosili p: dz 
Wistocki, kustorz Ossalineum, imie- 
niem klubu polsko - czeskiego oraz 
p. dyr, Disti im, tow. „Beseda“, 


raz podkreślić ma Rząd litewski w 
osobnej nocie do Ligi Narodów. — 
W najbliższych dniach zostanie m. 
Litwą a Sowietami podpisany układ 
handłowy, który treścią swą odiplo- 
wiadać będzie rosyjsko-niemieckie- 
mu układowi handlłowemu. 

- Poruszając 

sprawę Wilna, 

oświadczył poseł, że uważa za rzecz 
anormalgą, aby między dwoma mań- 
stwami, będącemi członkami Ligi 
Narodów, jak Po!ska i Litwa, miał 


intrygi 


Kowno, 30. 9. (AW.) Urzędawa A- 
gencja telegraficzna litewska donosi, 
że że względu na to, iż nadeszły do 
Kowna świeże wiadonieści o w9j- 
skowych przygotowaniach w Polsce 


polecił Rząd litowski swym dypło- | rych na niebezpieczeństwo zagrażz. wi” Langera. Teatr był pełny. 


matycznym przedstawicielom zagra- 
nicznym, aby wręczyli Rządom, 


| 


aadal trwać stan wojenny, Zdaniem 
posia, riaglącą jest konieczność Zli- 
kwidowania obecnego zatargu. Pakt, 
który obecnie jest zawarty, jak rów- 
|nież inne pakty, których zawarcie 
i niebawem nastąpić, mogą się 
przyczynić do powstania nowego 
Lecarna w Północno „ wschodniej 
Eurpie. Wówczas muszą się znaleźć 
środkł i sposoby uporzadkowania 
kwestii Wilna, Na wszelki wypadek 
jako drugi sposób rozwiązamia po- 
zostaje interwencja Rady Ligi Na- 
rodów. Poseł zaznaczył jw końcu, 
iż według jego informacii, w nai- 
bliższych dniach będą równięż ukoń 
czone tokowania prowadzone od lat 
kiiku między Łotwą i Estonią z jed. 
nej, a Rosją sowiecka z drugiej 
strony. 


CZICZERIN ZŁOŻY WIZYTĘ 
IW KOWNIE. 

Berlin, 30. 9. (PAT.) Korespondent 
„Asien - Osteumojpe -+ Dienst* dłowia- 
duie się z Kowna, że Cziczerin w 
czasie podróży za granicę ma wstą- 

|pić również do Kowna, 


LJ 
Litwy, 
lrtzy których są akinedytowani, me- 
maral, zawierający stwierdzenie 
faktów 
Itzwysotowań 
Zwraca 


Polski. -- Memoriał 
uwagę kzadów zaerenicz- 


jące pokojowi na Wschodzie. 


dotyczących wojskowych | 


ORANY 


jaki grono wycieczkowców miało 
sposobność zaobserwować, a jakt 
wskazuje na gospodarczy rozmach 
Polski, Goście zwiadziii wytworni 
apartamenty  lzby,  oprowadzańti 
przez prezydjum i dyrekcję, 

Nastąpiło zwiedzanie muzeów |! 
imstytucii naukowych, mianowłei? 
Ossolineuin, Uniwersytetu, zbiorów 
im. Orzechowicza, muzeum im. 5% 
hieskiego i muzeum im. Dzieduszy” 
ckich. 


= 1" PAR = Fw 


PRZYJĘCIE W FABRYCE 
BACZEWSKIEGO. 

O godzinie 1.30 popołudniu, gościć 
w maż z, towarzyszącymi: im kolie za 
mi iwowskimi, przybyli do fabryk: 
Baczewskiego. którą zwiedzili bare 
dzo dokładnie, wyrażając zachwyt 
nad wysokim, prawdziwie europe" 
skim poziomem urządzeń technics- 
nych. Z kolei szef tej światowej sta”) 
wy firmy p. Dr. Stefan Baczewski: 
konsul honor, Repubiiki Awstrijacki-"* 
ze staropolska gośćimnością pod} 
mowal przybyłych  wykwinincit 
śmiadaniem, podczas którego pan- 
wał nastrój niezwykle miły i serdeć- 
czny. Wygłoszono szereg toastów: 
m. in, na pomyślność firmy, onaz d27 
mu pp. Baczewskich, na cześć prize” 
mysłu polskiego, kobiet połułógi 
czeskich i słowackich i prasy i w. mp 

Dwie godziny przełeciały szybki 
jak chwilka. 

Z fabryki p. Baczewskiego pada 
żyli goście na Wysoki Zamek i r 
dłiwiatj panoramę Lwowa z kop 
Unii Lubelskiej. 
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OBIAD W RATUSZU. 

Wydany staraniem  Symdykat 
Dzietwikarzy Polskich i prezydiu 
miasta obiad w sali Rady miejski 
na cześć uczestników  wygieczk 
zgromadził przedstawicieh, wszyst 
kich wsadz i liczną delegację prasy 
lwowskiej. Wśród gości czechošto 
wackich zasiedli: wioewoj. Eckhard? 
gen. Thullie, prez. Neumann, wic: 
Stahl, wicepr. Schleicher, dyr. Ret | 
lunder, kurator Sobiński, pułk. iiau- 
dek, rektor Folitechniki  Nadolskir 
reckt. Akad. Weter, Moraczewskl 
kor sul czechostow. Stilip, prez. Tow 
Dziten. Pol. Laskownicki, prez. Symi 
dykalu Dzien. Poľ, Fryling, wiceprć? 
zes Rolle, wicepraz. Kucharski dy“ 
teatrów miej. Barwiński, prez% 
Związku Banków Boziewicz, imi? 
niem Izby handlowej i przem. rad: 
Hóilinger, redakitonowie: Geszwini 
Hescheles, Krzywy i inni, archiwa 
jusz dr. Badecki, kustosz Ossolineui 
dr. Wisłocki i w. in 

W czasie biesiady przemówił ine 
niem Rządu wicewoj, Eckfiardt m 
cześć Repubfili Cziechosłowackić” 
poczem na cześć prasy briatniego 14% 
rodu toastowałt prezydent Neurmaśli* 
Głębokie wrażenie wywołało pięk” 
przienówienie prezesa Frylinga, któ” 
ry wyraził uczucia _ prziepełniając?. 
dusze polskie po odzyskaniu niepo” 
legtości, oraz braterską przyjażń ś 
Narodu czeskiego i słowackiego. 
W końcu przemówił prof. Czek 
nowski (po czesku), a sem. Pichi go” 
dziękował imieniem gości za wznt?* 
sions toasty i wzniósł okrzyk m ul 
cześć Rz czypospolitej Polskiej i i 
Prezydenta. Po przemówieniach 07 
kiestna wojskowa: gnata na przem 
hymny czeski, słowacki i polski. 


W TEATRZE. l 

Mizytę gości we Lwowie, zakoń 
ozyło  przedstawiemie w Teati 
Wielkim, poprzedzone przemów!” 
|i niem dyw. Barwińskiego i odes? 
| than hymnów. Wystawiono komedi 
czeską: „Łatwłej przeiść wietbia 


i rano odjeżdża wycieczka 
l stawia. 


do BOS 


Pod znaklem czasu. 


Lwów, 1. października. 

We Lwowie powstaje nowa cen- 
trala telefoniczna przy ul. Sykstu- 
skiej, obliczona na razie na 6.000 
abonamentów, czyli o 2.000 wię- 
cej, niż obecnie. Sieć telefoniczna 
ma być rozszerzona w przyszłym 
toku do 30.000 abonentów. 

Jeśli zamiary te istotnie zostaną 
Spełnione, bądzie to dla miasta 
naszego duży krok naprzód. Pod 
względem zastosowania telefonów 
jesteśmy dziś w porównaniu ż 
miastem Zachodu jeszcze bardzo 
zacofani, Telefony nietylko nie 
funkcjonują tak sprawnie, jakby- 
śmy pragnęli, ale, co gorsza, roz- 
gałęzlone są bardzo słabo. Posia- 
danie aparatu telefonicznego jest 
h nas luksusem, na który rzadko 
może sobie pozwolić osoba . pry- 
warna, a i nie wszystkie instytu- 
cje publiczne mogą sie nim pech- 
wal ć. Instalacja teletonu połaczo- 
ną jest też często z rozmaiiemi 
trudnościami. W mieście tak roz- 
ległem, nierównem pod względem 
lopograficznym, posiadającem złe 

ruki, a zatem utrudniona kemuni- 
kację, zarazem jednak tak ruchli- 
wam i ożywianem |ak Lwów, brak 
len stanowi wisiką niawygodę. Z 
zazdrością czytamy n. p. o Sztok- 
holmio, gdzie wszelkie sprawy za- 
łatwia się prawie wyłącznie zapo- 
mocą telefonu, lub patrzymy choć- 
by na mieszkańców Warszawy, z 
których prawie każdy ma u siebie 
W domu telefon, 
„ Miejmy nadzieję, że za parę lat 
i wẹ Lwowie będzie podobnie. 
(m. 


 Bepierajcie cele Towarzystwa 
“i Szkoły Ludowej. 


22. 10. 


ldcinra „Kurjera Lwowskiego" 


Tendencje nowej prasy polskiej 


Lwów, 30 września. 
„ »Przedwiośnie* ostatnie dzieło 
romskiego najwymowniej Hustru- 
«© zalety i wady metod i celów 
Wsarskich © prozailków z ubiegte- 
Še okresu modernizmu. 

Żeromski wraz z kifku uczniami 
(Strug, Daniłowskii)  rzeciw'starwia 
Sẹ  szelzonym pnzez Przybyszew- 
kiego estetycznym nakazom satu- 
Ki dla sztuki i opiera swe powieści 
Na rusztowaniłu społecznego życia. 
Dla Przybyszewskiego i jego bli- 
kich społeczeństwo było grupą kot- 
tmów, waiigamnych  hredzkosiejów 
i apuzerów. Artysta z pogardą pa- 


trząc na tę czerędę mówił tylko 
0 sobie, o swoich przeżyciach i 
twagadtieniach metafizycznych i 


Życiowych. 


Sta za najwznioślejsze i jedynie go- 
dne pióra i barwy. Stąd powieść 
lzybyszewskiego i jego szkoły, 
Staje się lirycznym mpamiętnikiem, 
Belnym skarg na bezmyślne  społe- 
Szęństwo i wzniosłycit 
Wielkości życia i twórczości ge- 


Ma oko i ucho dla spraw spolecz- 


W. ustosunkowaniłu się do nich oka- 
tuje się prawym synem swej epo- 


Sołeczęństwa, widzą 


„KURJCK LWUWSKI 


Jeszcze jedna krzywda pracowników 


sobota, Z października 1926. 


| państwowych. 


- Swoje bowiem życie uważał arty- | stycztrą, „jak olbrzymią, dominującą 


tyrad «| stąpiła 
Kuszów. Żeromski tworzy inaczet. | Odpowiedzią na romantykę. 


ych, ale w traktowaniu tych spraw, |alizm modernistów będzie skupione 


Wszyscy bowiem jego bohate- | dokładny, medantycznie Ścisły opis 
Ty, z Bazyką na czele, a priori|tła, fotograficzna wprost wierność 


Lwów, 1 października. 

Na podstawie ustawy o pełnomo- 
cnictwach został ogłoszony dekret 
o mieszkaniach służbowych dla fun- 
cionarjuszów państwowych. Wedle 
brzmienia tego dekretu za mieszka- 
nie służbowe należy wważać miesz- 
kanie, przydzfelone pracownikowi: 
a) dla wykonywania czyrmości służ- 
bowych, związanych z danym gma- 
chem, b) ze względu na szczególny 
charakter czynności służbowych, 


wodować zamęt, gdyż daje zbyt 
wielkie pole do najzupełniej indywi- 
dualnego interpretowania  tekistu. 
Pracownicy państwowi, zajmujący 
mieszkania służbowe, stoją wobec 
groźby, że w każdej chwili mogą 
być znmiewoleni do opuszczenia mie- 
szkania i przez policję wyrzuceni na 
bruk. 

Przeciw tak krzywdzącemu zarzą- 
dzeniu, którego największe zło 
kryje się w niesumiennem opraco- 


wymagających zajmowania miesz | waniu ustawy, — fpnkcjonarjusze 
kania w ściśle określonym gmachu. |państwowi muszą energicznie za- 
Jako motywy, nowsldujące opró- | protestować. 


żnienie mieszkania, dekret przewdu- 
ie następujące (dosłownie): „Naych- 
miastowe całkowite  opbróżnienie 
mieszkania służbowego ma miejsce 
w razie dobrowolnego wystąpienta 
iunkcjonariuszu państ wowego, wizgl. 
wojskowega ze służby państwowej, 
zaś w innych wyjpaadkach winien 
zajmujący mieszkanie siużbowe o- 
próżnić na żądanie arzełożonej wia- 
day mieszkanie częściowo do dni 
28 od dnia doręczenia wezwania 
przełożonej władzy, zaś w terminie 
do trzech miesięcy od dnia doręcze- 
nia tego wezwania, winien zajmują 
cy opróżnić je całkowicje”, 

Mimo zawiłości stylistycznej, któ- | EB 
ra źle świadqzy o autorach ustawy, | $$ 
najprzykrzejszą groźbę kryje ona, 
że władza przełożona (juka?) ma 
Prawo przy pomocy potici w dro- 
dze administracyjnej opróżnić mic- 
szkanie. Jest to pozbawienie praco- 
wnika państwowego elementarnej 
= dy sądowej, która przysługuje 
wolnemu obywakciowi Riqeczypłos= i 
politej. =- posipi 

Samo ujęcie rzeczy iest tak nie- |$ si Pee a 
Ścisie, że. musi em0 w. praktyce spo- 


CUDEM URATOWANI. 

Ironwocd, 30. 9. (PAT.) (Stan. Mi- 
chigan), Wczoraj wydobyto zdro- 
wych i całych 43 górników, którzy 
dnja 24. b. m. zostali zakopani w je- 
dnej kopalni na głębokości 750 m 
pod powierzchnią Ziemi z powodu 
osunięcja się skaty. Górników brzy- 
ięły z mileopisaną radością ich żony, 
dzieci i liczne tłumy. 


Nadesłane. 


JUŻ NADESZŁY 


OSTATNIE NOWOSCI 


DLA PAÑ do firmy 


Ú ANTONIEGO UWIERY | 
| Lwów ulica Halicka 10. 
również do filji w Tarno- 


2524 gl 


PE na. ramę. mo TORN A YI J s 


wady a chcąc je reformować czy- | elementów poezi z codzienności. 
nią to nie w imię faktycznych, rze- | Taką przełomową książką odtranki- 
czywistychi potrzeb  srpieczeństwa |czającą prozę wczorajszą od dzi- 
tylko w imię swoich, zresztą często |siejszej ješt przedwojenna ieszcze 
bardzo pięknych ideałów, nie da- | książka Kadena - Bandrowskiego p. 


jacych się jednak do zwykłych: tru-it.: „Zawody“. Kaden dale tu o- 
dnych warunków życiowych za-|brazy zwykłych pracowników, z 
stosować. Stąd płynie abnegacja | którymi spotykamy się Codziennie 


i których być może, w zgiełku za- 
jęć nie zauważamy. W „Zawodaci” 
widzimy ich, iak zwolna zabierają 
się da roboty, jak w męce pokonują 
opór rzeczy. Kaden daje nam sto- 
sunek ludzi do rzeczy — unaocznia. 
nam nowy dotychczas miezauwwa- 
żony świat rzeczy i jego olbrzymi 
wpływ na działalność i życie azło- 
wieka. Wspomaga go w tem 
kreśleniu kształtów geometrycz- 
nych rzeczy umiejętność wyjdoby- 
wanią rzeźbiarskich właściwości 
słowa. Słowo Kadena odpowied- 
vik twardej lak głaz ciężkiej rze- 
czywistości spiwszy mocą swej 
trwałości i  wiołż kszęałtowamia 
pokrywa sens chropowatych, nje- 
ociosanydh tworów. W dalszych 
swych pracach idzie Kaden celowo 
i konsekwentnie w tendencji ujęcia 
wartości wszystkiego co istnieje a 
w zniwelizowaniu — hienarchicznych 
dążności _ wybuiałych indywidualiz- 
mów ludzkich. W obliczu dokony- 
wanej przez się pracy kążdy czło- 
wiek czuje się równym współtwór- 
cą kosmosu  natężemiim Wszyst- 
kich sił przerąbującym się przem 
zapory materji. Przemawia w jego 
dziele pówaga rozumieńia wielko- 
ści zadań, 


życia, zgorżkniałość, ciężki, nie do 
przezwyciężenia pessymizm  bołrac 
terów. Więw romantyki i gorż- 
kiej anelancholji idzie nie tylko z 
kart  sumujących miezlszczalność 
-wysoko  zakreślońtych planów, ale 
także w tych stronie, w których 
Żeromski namyśliwa się nad ży- 
ciem i pracą codzienna zwykłych 
ludzi, Synteza życła Żeromskiego 
zna tylko szare ù czarne barwy, 
czerwone kolory odzyskując tyftkio 
tam, gdzie Się rozwiia życię ero- 
tycznę. I tylko na określenie spraw 
erotycznych ma Żeromski słowa 
ekstazy i szczerego entuzjazmu. 
(Jest to wogóle cechą charaktery- 


niekiedy rolę odgrywa erotyzm 
właśnie u pessymistów). Tylko tu 
itycje okazuje się godne pracy i po- 
święcenia. Przeciwko tym założe- 
niom twórczym modemnistów wy- 
nowa generacja poetów. 
Krytyka ta odbyła się podziemnie. 
mgli- 
stą meltafizykę i zbytni indywidu- 


zwaloryzowanie wszystkich ele- 
mentów komstruujących powieść -— 


Wygątywnie ustosumkowując się da| postaci i charakterów, rezygnacja | spełnienia, Kaden podkreśla wszę- 
tylko jego|z metafizyki na rzecz wydobycialdzie tą  równowaźność każdego 


E. L. POPPER 


OBUWIE 
ŚWIATOWEJ 


WYŁĄCZNY SKŁAD 


GABRYEL STARK 


Lwów, pó. MMarjachi 19. 


PONOŚLu: 


Skutki narowistości. 


Wykarmionego przy państwowym złobie 

Rumaka sejmu pycha strasznie bodła 

Przykrych wędzideł nie pozwalał sobie 

Włożyć; Bartla chciał wysadzić z siodła 
* 


Bartel, człek sprytny, by uniknąć gapy 

No i blamażu wielkiego przed światem, 

Spadł, lecz natychmiast dosiodł znowa 
|szkapy, 


Ale tym razem z pożyczanym batem. 
* 


Nie trudno zgadnąć co się siąd wyświęcł, 
O tem już kraczą w Druskiennikach 
[wrony : 


| | Rumak wraz z jeźdźcem z pewnością kark 


[skręci. 
Zostanie jeno bat mocna kręcony. 
Wid. 
mium 


wypowiada kategoryczną 
inďdywiduali- 
lantas- 
które karkotomnym to- 
me- 
aby po 
niespelnieniu marzeń spaść w czarną 


czynu i 
walkę napuszczonym 
styczno - subjektywiuym 
magoriom, 
rem zdążają ku absolutowi i 
tafizycznym wartościom, 
otchłań najniższej rozpaczy i mie- 
mocy. 

To ukochanię rzęczowości, do- 
kladne podputrywanie Świata rzęk 
czy i natury, najwierniejszą Opi- 
sowość rzetelnie uprawiane rze- 
miosło ma Iwaszkiewicz jedyny tę” 
gi prozaik najęłoŚśniejszej grupy li- 
terackiej „Skamander“. Po długich 
iżmudnych latach ćwiazeń, po o- 
kresie umurzamia się w psfitej baro- 
kowości i cieplarniamej  egotyce 
przeżyć dochodzi Iwaszkiewicz do 
wypracowania podstaw budowy no- 
wej prozy. Proza ta (Księżyc wsdho- 
dzi) wywodząca się ze zdrowej ry- 


tmiki opisowej prozy Orzeszko- 
wej, tę obisowość szczególnie ak- 


centuje. Tu teży też jedyna siła 
Iwaszkiewicza. Nowa proza polska 
idzie na odkrycie teł prawdy i po- 
ezji, którą sami siłą woli, mózgu i 
serca wytwarzamy, i która dotych- 
czas ukryta za pstrą kotarą ufudy 
pogardliwie nazywana powszednio- 
ścią i prozą, omijana była * przez 
poetów. Nowa proza polska zdaje 
stę realizować tęsknoty Karola Irzy- 
kowskiego, który trafnie w arty- 
kule p. t: „Uroki naturalizmu* ten 
nawrót ku rzeczywistości, ku nmo- 


„węmu realiztmowi rzeczy į psydhf. 
jakie człowiek ma dojki ludzkie! przepowiedział. 


Józei Woiar. 
sam Jes 


TATRY W ŚNIEGU, 


Zakopane, 36. 9. (AW.) W górach 
spadl obiity śnieg pokrywając grubą 
nvarstwą nawet szczyty bliższe i4p 
Giewont, Czerwone Wierchy, Ka- 
sprowy i Halę Gąsienicową. — W 
związku z tem, zaznaczyło się silne 
obriżenie temperatury, 


„KURIER LWOWSKI" sobota, 2 października 1926. 
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Lekarz pogotowia „wydobył“ przestępcy 
dowód winy Z.. żołądka. 


Komiczna scena w Ekspozyturze śledczej we Lwowle. 


Lwów, 1 października. 

W. połowie maja b. r. Małopolskę 
IWsch. a specjalnie Lwów, nawiedzi- 
ła powódź fałszywych banknotów 
różnego rodzału, więc 50-złotowu 
5-złotowiych i dolarowych. 

Policja Iwowska miala trudne za- 
danie do spełnienia. Inwigilowano, 
dochodzono, aresztowano, jednak 
długi czas bez wyraźnego Skuttku. 

Chwilowo milkło wszysńiko, fał- 
szerze znikali i przenosili się na in- 
ny teren. Po pewnym czasie jednak 
zjawiałlj się znowu. 

Długo trwałaby ta diuciubabka, 
gdyby nie kitka przypadkowych, 
ale trfanych pociągnięć policji oraz 
kilka mydnych kroków fałszerzy. 

Fo raz bierwszy poważniejszy! 
sukces odniosła policja lwowska w 
maiu b. r. (Sprawa Paytkarta była 
zdarzeniem  odosobnionem w prze- 
ciwieństwie do wyż wspomnianej, 
zorganizowanej przez szereg ludzi). 
Wywiadowcy wpadli na trop szajki 
fałszerzy 20-dołarówek. 

Aresztowano wówczas Bernarda 
Bera, znanego z aiery „powielaczy 


„(ialarowych”, Gursteina i- iit, Oraz! 


N. Pelza. Ber z więaemia usiiował 
mizemycić list do niejakiego Herscha 
Raubileischa. List ten przychwyciła 
policja, a treść ułatwiła policji zli- 
kwidowanie całej szajki i przyare* 
sztowanie _ wspónijków: 
Raubileischa, J. Lotritngera i N. La- 
schischowera. Wiaściwy  faiszerz, 
Maks Laner, rytownik z Brodów, 
zdołał zbiec. 

Fałszęrstwo polegało na tem, że 

z banknotów 2-dolarowych robiono 
20, zaś z 5-dolarowych 50 dol. 
% Jednocześnie w województwie 
Tarnopolskiem policja wpadła na 
trop fałszerzy 50-złotówek, którzy 
swymi „wytworami” zarzuciłi 
wprost Woj. Tarnopolskie i Lwow- 
skie. Oba okręgi policyjne wszazęły 
wspólną akcję, która, po aresztowa- 
miuSuchera Kesslera, rzekomego 
właściciela dóbr w złaczowskiem, 
przyczyniła się do częściowego zli- 
kwidowania Sprawy. 

Kessler przytrzymamy został w 
chwili, gdy za bydło płacił falsyfi- 
katami — udowiodniono mu, iż dzia- 
łał on wspólnie z Peizem i tow. 

Niedługo potem ukazały się iaso- 
Ryo falsyfikaty 5-ziotowe. 

W Jarosławiu aresztowano Adłe- 
fta Kopbla, u którego znaleziono 
kilkaset sztuk falsyfikatów. Osadzio- 
no go w aresztach lwowskich. Od- 
mówił om wszęlkich wyjaśnień. Jed- 
nakże policja pracowała dalej. 

Ślad prowadził do Warszawy. 
Okazało się iednak, że właściwa fa- 
bryka znajduje się w Poznaniu. Je- 
dnocześnie do Wanszawy odniosła 
się policja poznańska z prośbą a 


Fierscha |, 


Policja poznańską wzięta sikj ener- 
giczni do pracy, i odniosła zupełny 
sukces, 

Aresztowano zecera Władysława 
Blunke (Poznań, Dąbrowskiego 71), 
u którego w. czasie mewizji 

znaleziono kompletną drukarnię, 
klisze. aparaty i t. D., Oraz. pewna 
ilość falsyfikatów. Ujęcie Bilunkiego 
nastąpiło po uprzedniiem aresztowa- 
niu tego wspólników: krawca Józefa 
Zurka, i jego żony Władysławy 
(Pocztowa 10), zredukowanego u- 
tzędirńka kolejowego Józefa Szym. 
kowiaka, oraz siostry jego Fleleny 
(Rybacka 21a). — Po przeprowa- 
dizewiłu dochodzeń, cały materiał 
Śledczy przesłany został lwowskiej 
Ekspozyturze. 

Celem uzgodnienia dochodzeń, po- 
licje w Poznaniu, Warszawie i Lwo- 
wie, rawiązały Ścisły kontakt. 

Pilnie zwracano uwagę szczególnie 
na banknoty semi C. u E.» gdyż fat- 
syfikaty były z! pod, tego znaku. 

Na skutek notatki „Kuniena Lwow- 
skiego“ o zdemaskowaniu drukarni 
talszywych banknotów polskich, 0- 


raz aresztowaniu fałszenzy, władze 
łuckie, zwróciły się do lwowskiej 
Fiapczydury P. P. m prośbą o prze- 
kazanie materjału Śledczego w tej 
sprawie. Speciałnie połioię łucką in- 
teresował — Adler Koppel, ameszto- 
wany w Jarosławiu. 

W Łucku natrafiono na ślad szaj- 
ki fałszerskiej, będącej niewątpliwie 
jedna z gałęzi onganizacji- poznań- 
skiej. Peczywiiono liczne aresztowa- 
nia, 

W Warszawie, po wyłapaniiu a- 
gentów, i wycofaniu z obiegu fał- 
szywych banknotów, chwiłowio uci- 
chło. Fałszerze w obawie przed 
azyhająica na moh na każdym kroku 
policją. porzucali chwilowo „luke 
tywna robote“. 

Zdarzało się nawet, iż niektórzy 
z mich, porzucałi całe paki z falsyfi- 
katami, a sami uchodzi. 

I tak: w swoim czasie ze stawu na 
Glinisnkach pod Warszawa, robo- 
tiik Józef Geward, wydobył z dna 
pake banknotów 5-zřotowyoch 0 wa- 
dze 5 kilogramów. 

Wszystkie banknoty te znączone 


Amerykański sędzia pokoju 
powędrował znów do kryminadu. 


Lwów, 1 października. 
W kwieżniu b. r. Ekspozytura śle- 
dcza w Krakowie aresztowała Ber- 
narda Schwarzera f. Schweizera ro- 


przez Schweizera. Nie zdołano go 

wówczas aresztować, gdyż umknął 

prawdopodobnie do Ameryki. 
Śledztwo weszło na właśściwe to- 


dex z Żółkwi, lat 57, syna Moze-|ry.. P, Schwarzera oddano do wię- 


sa i Ryfki zam. stale we Lwowie 
przy ul. Bernsteina 20, III, m. u Leo- 
polda Tittela, na skutek doniesienia 
prywatnego o Oszustwo. 

Pewna firma w Krakowie zawia- 
domiła policję, że Schwarzer pusz- 
cza w obieg czeki na Nowy: Jotk. 
które następnie wracają, nie mają 
bowiem żadnego pokrycia i żadme- 
mu z banków w Nowym Jorku wy- 
stawca nie jest znany. 

Schwarzer został dnia 4 kwietnia 
Bo południu odstawiony do Lwowa 
i tu Ekspozytura śledcza wdrożyła 
przeciw niemu dochodzenia. Przy: 
znał sie on do Winy, twierdził ie- 


ziepia S, O. K. we Lwowie a sprawę 
przekazano sędziemu śledczemu. 
Aresztowanie Schwarzera zrobiła 
wrażenie w całym Lwowie „dał się 
on bowiem poznać jako wybitny 
„jumysta* amerykański i wraz z nie- 


jaką Salomea Koch z Drohoby-| 


cza, z którą żył od Blat w konku- 
błitmacie rozbijał się po rozmaitych 
lokatach, grasował wśród sfer ku- 
pieckich i t. p. 

Po raz pierwszy Lwów. poznał 
dziwną tą figurę 


na rozprawie Steizera, 
Ziawit się or. u r. Frankego i przed- 


dnak, że podpisał „zaledwo* 2 cze- | Stawiwszy się jako amerykanski Sę- 


ki na stune 50 dolarów. Policja nie | 


dała wiary jega zeznaniu i rozpisała: 
doniesienia do wszystkich _ płacó- 
wek policyjnych w Małopolsce 
wschodniej, albowiem istnieje yo- 
dejrzenie, iż Schwarzer „penacią- 
gal“ w ten sposób cały szereg firm 
ina pokaźne sumy. Osobnik ten zna- 
ny jest na bruku lwowskim jako 
„sędzia Pokoju z Nuarlyr* i za ta- 
A podał się on również w policii. 
| Rozpisanie owych doniesień od- 


niosio pożądany skutek, gdyż w 


dzia, który przyjechał z żoną spe- 
chinię na rozprawę został mile przy 
jety. Począł się następnie nządzić 
jak szara gęś, wywoływał scysie, 
gonił z zażalemiatmi i t p. po czem 
nawiązał znajomości z dziennikiamza - 
mi. Jakiś sprawozdawca łódzki zro- 
bil z miin wywiad, ime ønów pismo 
żargonowe zamieściło fotgraiję iego 
i żowy z szumnym napisem. 

Na raz wypłymgła sprawa oszt- 
stna. Po ukończeniu Śledztwa, od- 
byla sie rozprawia, i p. Schweitzer | 
rzecz dziwna wykręcił Się sianem. 


seriami C. i E. uznano jako fałszy- 
we. Podobną paczkę znałeźli kanala- 
rze w. czasie naprawy kanalu w ul. 
Nowowieępskiej, wreszcie. 

z Wisły wyłowiono kitka pak 

po kilkanaście kHogramów. 

I znowu wszystko ucichło, aż one 
gdaj w Krakowie Ekspozytura śled- 
cza „nakryta silnie rozeałęziona 
szajkę fałszerzy 5-złotówek. 

Poczyniono szereg amesztorwań. — 
Jednakże najważniejszy  człane 
szajki zbiegł. Aresztowani: oszuści, 
przyciśnięci do muru, ziezmali, iż jest 
to ów sławny Pelz ze Lwowa, któ- 
ny zdołał już odstjedzieć karę za fał- 
szerstwo dolarów. 

Rozpisano inwśgilacjię ì wczoraj 
Pelza aresztowano we Lwowie. 

W chwiń, gdy wprowadzono g0 
do biura kierownika Elkspozytury P 
uadikomisarnza Paryłewicza, 

fałszerz włożył jakiś zwitek 
papieru do ust i połknął. 

P. nadkomisarz zorientował się 
natychmiast i w przekonaniu, że Pele 
potkrął fałszywy banknot posłał po 
lekarza pogotowia, by „pacjentowi“ 
przepłukać żołądek. 

Pelz stawiał opór. Lekarz. pogoto” 
wia nieapostrzeżemie wsypał niu. do 
ust środek na wywołanie wymio" 
tów i „chory“ natychmiast 

dowód winy wypiuł 
na. padłogę. Jakież było zdumienie ? 
radość policjantów: 

Połkiięty zwitek, to była... ksie- 
ga adresowa wspólników Pelza 1:2 
połowie fałszywego banknotu. 

Peiz odjechał pod eskortą wy wia- 
dowców P. P. z Krakowa do więzie- 
nia S. O. K. w Krakowie. 

Należy sądzić, iż tym razem za- 
dzierżgniete zostało ostatnie oczko 
w sieci, 


Wypłynął on we Lwowie jako „wielki sędzia'* a zeszedł jako nędzny oszust, 


P. Schweitzer począł obecnie pra” 
cować mad rehabilitacją, po czem 
chcąc zerwać ze swą „żoną”" i ode” 
brać od niej różne wartościowe 
prezenty, zrobił na nią doniesienie 
że okradła 20. 

Policja aresztowała ją i odestała 
do Drohobycza. Tam jednakże, gdy 
ckazało się, że doniesienie to jest 20% 
tostowbe, wypuszczono ją na wo” 
ność, i 

Na raz we Lwowie wyplyne!? 
nowe osznstwo p. Schweitzera 
wdrożono znowu dpolodzenią, 


W dniu wczorajszym policja wow: 
ska otrzymała następujące pismo: 


„Fkspozytura P, P. we Lwowie 
Uprasza się powołując się na tam” 
tejsze pismo z dnia 10. IX, b. r. L 
17606 26 o natychmiastowe doptT™ 
wadzenie do tut. aresztów obwini® 
nego Bernarda  Schwarzera 
Schwejtzera zam. we Lwowie Ber" 
steina 20 I, p. Równocześnie U 
szam o zbadarie czy í jakie dom 
sienie wniósł obwiniony w lecie © 
do Policji. we Lwowie przeć 
Salome; Koch z Drohobycza 0 7 
dzież rzekomo na jego szkodę P 
nioną w Krakowie, i- 
Sad Powiatowy w Drohobycz! 
Oddział XX. 
Dnia 28/IX. 1926.“ 5 
Podpis nieczytelny* 


I oto mieszczęsniyy sedzia pokoli 


zbadanie załączonych w doniesieniu ' kilka dni getem zgłosiia się policja| Na uwoimienie jego wpłynęło pismo | powędrował znów do krymital 


wyłowionych w Po- 


Okazało się, 


falsyfikatów, 
znaniu. 


'drohobycka, która ku 


t zmartwie- |z Nuarku, 
że banknoty niu p. „sedziego“ deniosta, że już w| go“ 


podpisane przez „iane- 
sędziczo, mioikofu, w  którem 


nadesłane zę Lwowa i banknoty | r. 1924 poławiły się tam 4 czeki fał-| stwierdza się, że p. Sch. bv? fakty- | 


pozańskie, Pochodzą z jednej kliszy, 


szywe na Nowy 


Jork podpisane | cznie sędzią pokoju. 


Aresztowano go i przesłano 
z aktami do więzienia S. O. K. 
vema 9 Samowi 


M. 


Czas odnowić 


na P. K. O. Nr. 153.215 lub 


Skrzynka na listy, 


Głos spółdzielni kredytowych. 


ko dobrej wo'i powołanych sfer 
rządoewych w dostarczeniu spół- 
dzielności kredytowej pomocy w naj- 
właściwszaj I jedynej formie znacz- 


Lwów, 1. października, 
W odbudowie kraju, z dnia ną 
dzień obywatelo napróźno oczekują 
jasnogo programu. myśli przewod- 
niej w czynach, nowego kursu u- 
stalającego konjunktury bytu. Z 
żalem jednak stwierdzamy, Że nie 
Sie nie zmienia. Szczególniej ne- 
dza daje się najbardziej we znaki 
stanowi średniemu, który przed 
wojną dźwigany z mozołem — o- 
ecnie w Rzeczypospolitej trael 
grunt pod nogami, zatraca możność 
zarobkowania i stacza się w Sze- 
Tegi bezrobotnych. 
Odkryto to już dawno, że z 
dwojga złego, lepszy [est zły sy- 
stem, jak brak systemu. Tymcza- 
Sem możnaby zdobyć się ma sy- 
tem zupełnie poprawny pomocy 
la warstw średnich. Pomoc ta 
Może być ujętą przez organizacje 
dóbrze znane w kraju, mające 
fiwoją zaszczytną przeszłość. Ma- 
My tu na myśli Spółdzielnie krady- 
Owe — rozsiane gęsto po ziam!ach 
bolskich, dziś podupadłe skutkiem 
Wojny, następnie skutkiem wadli= 
Wej polityki ekonomicznej — mi- 
Mo to obecnie, jedynie sposobne 


ne G 
LORD DUNSANY, 


Z księgi: „O ludziach, bogach 
i duchach", 


Dusza na szubienicy, 


Przełożyła Olga Bilińska. 
Rozbójnik Tom odbył swoją osta- 
„thia przejażdżkę i oto samotny był 
nocy. Stamtąd gdzie obecnie 
BĘ znajdował! można było dostrzec 
ząłasy, uśpione białe owce, czarne 
brzeża samotnych pagórków a 
_W dali szare zarysy gór. płoprzeci- 
| głębokiemi kotlinami, chroniio- 
te przed wichrem bezlitosńym i 
Mugi dymu wybuchające z zapa- 
T ch tam wiosek. Lecz dla oczu 
*oma cały ten krajobraz był rów- 
bomiernie czamty, a dla jego uszu 
szystko  wieczystem milczeniem. 
Sho dusza jego rwała się z żelaz- 
tych łańcuchów chcąc poszybo- 
s w dal, na rołudnie, ku wrotom 
u. 
A wicher dął i dal. 

l 0 dzisiejsze? wierzchowcem 
ma wichr był. Odebrali mu je- 
Szcze za dnia jego czarnego, wier- 
“g0 konia, a potem wzięli i te 
zielone i błękit nieba, i męż- 
_ Żyzn głosy i kobiet uśmiechy i zo- 
| ewi go samego z łańcuchem 
A Szyjł, aby się tak ciązie w tej 

"ichurze kołysał, 


GD ADMINISTRACJI: 


r e DJ 
na październik! 
Zalegających z prenumeratą P. T. Abonentów uprasza- 
my o rychłe wyrównanie zaległości przez przekazanie 


nie spowodować wstrzymania wysyłki pisma. 


0 ratowania sytuacji. Trzeba tyl- 


Odcinek „Kurjera Lwowskiego” z 2 10 1926 


„KURJER LWOWSKI", 


prenumeratę 


przekazami pocztowymi, by | 


niejszego kredytu, Podkreślamy 
wyraźnie, że nie chodzi nam o in- 
teres spółdzielni, lecz o stan śre- 
dni — z pośród niego, o te rze- 
sze ynieźdżące się po miastach i 
małych miasteczkach, obecnie po- 
zbawione możności istnienia z 
przyczyny braku kredytu, bez któ- 
rego chociażby najmniejszy war- 
sztat pracy obejść się nie WA 
LA 


DOKUMENTY I MATERJAŁY W SPRA- 
WIE ZAPALCZANEJ. 
Warszawa, (Tel. wł.) 

Pojawiła się tu broszura b. mi- 
nistra skarbu p. Władysława Grab- 
sklogo p. t. „Dokumenty | materja- 
ły w sprawie zapalczanej, w któ- 
rej pisze na wstępie: „Wobec jad- 
nestronnego tendency[nego trakito- 
wania Sprawy zapalczane] przez 
niektórych członków komisji sejmo- 
wej pragnę ułetwić należytą orjen- 
tację przez podania do wiadomości 
odnośnych materjałów i dckumentów. 


A wichr dął i dal. 
Więc dusza Toma rabusia rwała 
się z pęt; ale kiedy starała się w 
dal wymknąć wichr wtłaczał ją na- 
powrót w Żelazną obręcz, ten wiclr, 
który wieje zawsze z południowych 
krain samego raju. Kiedy tak dyn- 
dał w tym żelaznym kołnierzu na 
karku, opadł z jego warg wszys- 
tek stary, szyderczy uśmiech i 
owe drwiny przeciw Bogu, które 
od tylu lat język z nich wyltzucał; 
a ze zepsutego serca uszły wszyst- 
kie ohydne żądze, zaś z, palców 
zmiknęły wszelakie plamy złych je- 
go czynów. Wszystko to upadło na 
ziemię i konalo w wybłowiałych 
brytkach. 

A gdy wszystkie te rzeczy z ło- 


ita już opadły dusza jego stała się 


tak czysta. jako ta jego pierwisza 
miłość, którą znalaz! w czas swojej 
wiosny, i jęła potrząsać jego 
szczątkami ziemskiemi i łachmanami 


opońiczy i zardzewiałym  łańcu- 
chem. 

A wichr dą! i dał. 

Na skrzydłach jego drogą da 


raju przeciągały dusze tych, któ- 
rych ciała zostaly pogrzebane w 
poświęcanej ziemi j trącały duszę 
Toma, uwięziorrą tak haniebnie, 
Noc w noc, Pilnował Tom pusty- 
mi oczodołamii owce na pagórkach 
aż do tej chwili, kiedy to odrosty 
mu dziwnie włosy i nakryły bie- 


sobota, 2 paździemnikia, 1926. 


Na marginesie. 


Górą imitacja! 


Lwów, 1 października. 


Zastamówcię sie dobrze, czy to m4 


Duch postępu jak! olbrzym idzie | sens? 


naprzód miarowym krokiem, łamie 
najsilniejsze Przeszkody, wybija 


proste gościńce przez majgęstsze 
dżungle <ciemnoty, obala wiekowe 
przesądy. 


Prasa donosi, że nawet do Waty- 
kanu wtargnal duch - rewolucjonista 
i spłatał Śmiałego figla „tradycii”, 
poózwglił bowiem nosić dostojnikom 


„pończochy z fałszywego  jedwa. 
biu Oraz imitacje drogocennych 
futer", 


I cóż na to powiedzą ci wszyscy 
wstecznicy, którzy gromami obu- 


rzenia miolali na wszęlkie „namia- 
stki“? 
Hola! — panowie! Wojna wy- 


szperała „Ersatzungi“ i świat kultu- 
ralny ma do nich prawo, 

Imitacja jest dzisiaj kategorycz. 
tym postulatem życia, źródłem naj- 
subtelniejszych wzruszeń. 

Nie pozbawiajcie świata „Płozo- 
rów", bo w prostocie ducha obna. 
życie jego nicość i brzydotę. 

Co wam szkodzi, że . Anglja ma 
imitację króla, Niemcy pozór re- 
publikański a Rosja fałszywe a- 
Żury wolności, przez które rmzeglą- 
da czarne cielsko barbarzyńskiej 
tyranii? 

Pozwółcie, niech rząd ma fałszo- 
waną władzę j politykę — Sejm 
imitację racji stanu — a partje na. 
miastkę przekonań! 

Czemu was oburza sztuczne su- 
mienie sędziów przysięgłych, imi- 
tacja niewinności fałszerza dolarów, 
lub podrobiome poczucie obywatel- 
skie posła? 

Dlaczego Piętmijecie złudną nie- 
winność podlotka, imitowane 
wdzięki chłopczyc i dobrze udaną 
wierność małżeńską? 

Czy słusznie gardłujecie na fak 
szowany teatr, na imitacje dyre- 
ktora i na „ersatze* aktorskie. 


dną martwą twarz i ten jego Hrzed 
awcami wstyd. 

A wicher dął i dal. 

Czasem przybłąkiwały się z pod- 
muchem wichru jakoweś czyjeś łzy 
i biły, biły w żelazną obręcz ale jej 
pnzerdzawić nie mogły. 

A wicher dął i dał. 

Co wieczoru przypływały Wszy- 
stkie myśli, — jakie kiedykolwiek 
urodziły się w mózgu łona, a potem 
żyły w iego dziełach tych nigdy nie 
kończących się. Siadały na ramie- 
niu szubienicy i zagadywały dur 
szę jego, nie mogąca się wyzwolić. 
Wszystkie myśli, które on ongiś 
wypowjadał, te złe szarpały duszę, 
tę duszę będącą ich przytuliskiem, 
wszakłżeż i im nie była Śmierć 
pisana. 

Za to te myśli urzeczywistniane 
w najgłębszej tajemnicy, te najprze- 
raźliwiej skrzeczaty, przez calutką 
noc na ramieniu szubienicy. 

Zaś wszystkie dumne myśli, które 
Tom w sobie przemyślał, wskazy- 
wały na jego wilgotne kości, na- 
trząsały się z brudnych łachma- 
nów, drwiły ze starej opończy, 

Jeno te uczucia serdeczne, któ- 
remi ochraniał przyjaciół były je- 
dymymi towarzyszami, jacy biedną 
jego duszę uspokaja, w one wi- 
chrowate noce. Szeptały coś, po- 
cieszały to małe, nieche stworze- 
nie, nie mogące pë mieć żadnych 
SÓW. 


o 
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o 
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Zrozuniecie, że dziś, jak  Świiał 
diugi i szeroki, rozbrzmiewa ha- 
sło: — Precz z murzyńskim reali- 
zmem prawdy! górą imitacja, 
źródło bajkowych złudzeń. 


Wid 


Paszporty ulgowe dła studentów 


Warszawa. (Tel. wł.) 

Minister oświaty wydal zartządze« 
nie, że zaświładczenia wydawane 
przez ministerstwo oswiaty dla o- 
sób. wyieżdżaiących zagranicę na 
studia, beda odtąd wydawame bez 
Żadnych ograniczeń wszystkim oso 
bom, udającym się zagramicę ra stit- 
dia, pe złożemiu dowodu. że taig 
sile tam w celu kszttałcenia się. Do. 
tychczasowe warunki i wymogi, po- 
łaczone z uzyskaniem zaświadczeń, 
potrzebnych do nabycia paszportu 
ujgowego, zostały uchylone, 


Nadesłane. 


Bl] LWOWUL-RUTOWSKIEGO-3 AŻ 
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AŻ przyszła na nowo gdzieś ze 


Świata jakaś  modercza myśl i 
wypędziiła je wszystkie. 
A wicher dal i dal. 
* 
Paweł arcybiskup gz Alois 4 


Vayence leżał w swym marmuro’ 
wym grobowcu, twarzą wlasnie 
zwrócony ku południowej stronie 
raju Na jego grobie stał krzyż z 
pięknie rzeźbiomym Chrystusem i 
ma nim to, znalazła oparcie i spo- 
kój dusza arcybiskupa. Tutaj wiichr 
nie przelatywiał z takim pędem hu- 
raganowyin, jako to czynił tam, 
hen. na wzgórzu śmierci Jeno aza- 
rowne powiewy, pachnące sadem 
z niezmanych krain, z raju, pieściły 
niezapominajki i trawę rosnącą na 
tej poświęcanej ziemi, w której le- 
żaly ciała pobożnych, obok gnobow- 
ca Pawła arcybiskupa z Alois 1 
Vayence. O jakżeż łatwo byiło hudz' 
kiej duszy wysunąć się z takiego 
grobu i poprzez przytulne prze- 
biec pola, dotrzeć do ognodów raju 
i uzyskać tam wieczysty spokój. 
A wilchr dął i pi 


W jednym szynku, mającym najgio”« 
szą sławę, chlało wódkę trzech 
mężczyzn. Byli to Joe i Will i cy- 
gan Puglioni. Nazwisk nie mieli ża- 
dnych gdyż o oicach swych nig 
mie wiedzieli; jeno niejasne jakieś 
piątały się w ich myślach wnaypusze 
czenia. 


6 


INŻ. EDMUND LIBAŃSKI. 


Metapsychika 


IM, 

Í ten dział oparty jest na spostrze- 
żeniach i eksperymentach. Prze- 
czucia, halucynacje odpowiadające 
zdarzeniowh, rozgrywającym się w 
daj, dotyczą zazwyczaj tylko jed- 
vej osoby. Wówczas raczej przył- 
mujemy symboliczne „poznanie rze- 


czywistości awłżeli ukazanie się 
objektywine rzeczywistego fanto- 
mu lub zdarzenia. 


lucynacyj”, 


jednak fakta „zbiorowych ha- 
ta sama zjawa widzia- 
na jest zgodnie i rówmocześmie 
przez więcej osób jak pojąć taki 
objaw, jeśłi zjawa nię miała mate- 
rjalnego podkładu?! 

Takie kołektywne halucynacje są 
bardzo rzadkie. 

Równie niepewne są podawane 
wersje o obitawach w domach w 
których straszy. Profesor Bozza- 
no i Camille Fiamarich wydali o tym 
obszerne dzieła — dziedzina ta, 
mie jest należycie wyjaŚśnioną a po- 
dawane fakty nasuwają często dużo 
wątpliwości. 

Na szczęście dła objekty wnej me- 
tapsychiki istnieją sprawy wycho- 
dzące poza spostrzeganie, oto jest 
eksperyment, doświadczenie, Te 
eksperymenty, są mimo  krzykli- 
wych zaprzeczeń — gdy się o nich 
mówi lub pisze — rozstrzygające. 

Crookes widział, jak w jasny 
dzień przesuwały się stoły i krzesła, 
pojawialy się kwiaty unoszące się 
w pokoju, jego doświadczenia œd- 
bywały się z nafsilniejszymi medja- 
mi, jakie znamy: były nimi. 
Douglas Home į Fiorence Cook, i 
to co ten zmamienity uczony i eks- 
perymentator o niezwykłej su- 
mienności i przenikliwym kryty- 
cyzmie stwierdził w obecności po- 
ważnych i doświadczonych bada- 
czy, oraz ogłosił drukiem w pro- 
tokołach, ma wartość zasadniczą 
po wszystkie czasy. 

Narażomy był na szydercze ataki, 
śmiano się z niego w żywe oczy. 

i ia się śmiałem — tak jak tamci. 

Ale obecnie gdy widziłałem tyle 
faktów, po wielu trudach i pracy 
na których traciłem lata w poszu- 
kiwaniu rzeczywistej Prawdy, mó- 
wię z głębokim przekonaniem: 
Crookes miał rację i biję się w 
piersi: „Pater peccavi'! 

Świadectwo prawdziwości faktów 
telękinezji, (poruszanie przedmiotów 
na odłegłość) telepłastji (matertali- 
zacji, iantomów) aportów (przeno- 
szenie w taiemniczy sposób vprzed- 
miotów z zamkniętych ubikacyj) Ie 
witacii (swobodne unoszenie przed- 
miotów i medjów w górę wbrew 
siłe ciężkości) tym niezwykłym zia- 
wiskom, dotychazas  niewytluma- 
czalnym — świadectwo dają ludzie 
o nazwiskach słynnych na cały 
świat jako uczonych i zasłużonych 
badaczy. 

Oto jest pułkownik Albert de Ro- 
cas, dyrektor „Ecole polytechnique“, 
Camille Flamarjon, słynny astro- 
nom, Sabatier, przewodniczący „A- 
kademiji nauk“ w Montpellier, zna- 
komity mój kolega w Akademi U- 
imiejętności, pierwszerzędny fizyk 
Arnaud de Gramont, BOirac rektor 
„Akademii w Diion we Wiłoszech 
wszyscy prawie prołeserowie fizjo- 
logii na Uniwersytetach, w Angfii 
słynsky fizyk Lodge, dr. Myers, 
Carrington prof. fizyki Crawford. 
W Polce jeden z  naipierwszych 
pioiierów na tym polu Ocharowicz, 


w Niemczech wytrwały i mie zrażo- ! 
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„KURIER LWOWSKI“, schota, Z października. 1926. 


subkjektywna. 


ny niczem w długoletnich badaniach 
i pracach dr. Schrenk - Notzing. 

A cóż mam powiedzieć jeszcze 0 
zjawiskach obiektywnych stwier- 
dzonych na seansach z medjami a 
zdumiewającej tajemniczej sile, jak 
np. Stanisława  Tomczykówna 1 
zwany „królem medjów Frank 
Kluski? (pseudonim). 

Fakta metapsychiki, stoją tak sil- 
nie, jak najpewnielsze fakta fi- 
zzołogji. 

Duch nasz posiada tajemnicze 
zdolności, miezpane i niezbadane, 
które dozwałają mu bez positkowa- 
nia się zmysłami na uchwycenie 
„fragmentu rzeczywistości, choćby 
nawet w postaci symbolicznej, Ma- 
my dopiero iutrzenkę nowej wie- 
dzy olwierającej rozległe horyzonty 
o niezmiern:j doniosłości. Jesteście 
młodzi i danem wam będzie iż uj- 
rzycie niektóre z atwierającycii 
się nowych cudownych obszarów 
— fa tych czasów już nie dożylę, ala 
jestem szczęśliwy iż je przewidy- 


wałem i je przerjowiadam”! — tak 
zakońdzył „Richet“ wspaniały swój 
wykład. 

Pod tytułem: „Seanse z me- 


dium Frankiem Kluskhu wydała 
Książnica Atlas obszerną cenną pra- 
cę Norberta Okołowiczą, która 
ukazuje w zdumiewających (do- 
świadczenia siedmiu lat) faktach i 
oryginalnych  zidięciach fotograiicz- 
nych, nowe Światy poznania, taje- 
mnej dla ogółu, rzeczywistości, Mie- 
sięcznik metapsychczny wychodzą- 
cy w Warszawie (księg metapsych. 
Jerozolimska 47), pod Redakcją zma- 
wych polskich badaczy tego działu, 
podaje obok nader zaimujących ar- 
tykułów i sprawozdań z ruchu w 
tei dziedzinie na ziemiach Rzeczy- 
pospolitej i wyczerpujące przegłą- 
dy pracy i wydawnictw w calci 
Europie. 

Powinno iść zatem i żywszę zajn- 
teresowanie ogółu, by bodaj usu- 
wały się w umysłach „przesądy 
światło ćmiące* a promienie nowych 
horyzontów, wynikały  ożywczo 
w dusze nowego pokolenia. 

Jak dalece dokonał się zwrot ku 
nowej wiedzy, do niedawna boiko- 
towanej i wykpiwaneji w prasie 
francuskiej, świadczą fakta: „Rehe 
Sudre wydawca „Revue Metapsy- 
chique“ — uproszony Zostal przez 
Redafkcię najpoważniejszego pisma 
„Mercure de France“ — by podal 
co miesiąc artykuły i kronikę ruchu 
i rozwo metapsychikji, 

Uniwersytety niemieckie zwolna 
otwierają swe podwoje dla kursów 
metapsychiki (docentury) a dr. 
Schrenk Notzinz, wyglasza szereg 
prelekcji o „fizykałnych ziawiskach 
imedjumizmu*) w Zurychu, Bernie 
Bazyleji.. 


* W książce  „Mediimizm w 
świetle badań naukowych“ Mż. Li- 
bańskiego. zmatdą czytelnicy treści- 
wy obraz i pogląd na zjawiska me- 
djumiczmie. Dotychczas wydany 
drukiem tom I-szy „Ziawiska fizy- 
kalne, tom drugi „Zjawiska inte- 
lektualne", - (metapsychika subje- 
ktywna) jest przez autora wykoń- 
czony i ma być drukowany. (Przyp. 
Redakcji). 


OKULISTA 


dz, Leon Gruder, ordynuje 
przy ul. Romanowicza 7, 384 
od godziny 12-1. 3—5. 


Niezwykły kaprys 
Lwów, 1. października. 

W stanie Ohio zmarła przed 
kilku dniami miljonerka nazwiskiem 
Lucy Raoul. 

Pozostawiła po sobie majątek, 
wynoszący 18 miljonów dolarów, a 
generainym spadkobiercą uczyniła 
swego siostrzeńca. 

Osobliwe są warunki spadku. 

Młodzieniec inceże dopiero wtedy 
odziedziczyć majątek, jeśli pochowa 
swą ciotkę wedle rytuału starea- 
gipskiego i zbuduje nad grobem p. 
Raoul piramidę. 

Spadek, wynoszący 18 miljonów 
dolarów jest zbyt poważny, by 
zlekceważyć wolę nieboszczki. 

Zawezwano przeto jednego z 
egigtologów, aby był mistrzem ce- 
rewonii obrzędu pogrzebowego. 

Panią Lucy Raoul zabałsamowa- 


no i z ciała jej zrobiouo mumję, | czyli jeszcze budowy piramidy 
obciągniętą w cienkie lniane płó-| 
: xe Oi——— 


Ze świata: 


X Prace dziecj polskich na wy- 
stawę w Japonii. Japońskie Stowa- 
rzyszenie Przyjaciół Ligi Narodów 
urządza w listopadzie r. b. stałą wy- 
stawę prac dziecięcych. na którą 
została zaproszona Polska za po- 
śrędnictwem Polskiego  Stowarzy- 
szenia Ligi Narodów. Pragnąc wy- 
razić wdzięczność Japonii za oka- 
zanie w swym czasie pomocy i ży- 
czliwości dzieciom polskim z Sybe- 
rji i sądząc, że wszystkie organi- 
zacie społeczne opiekujące się dzie- 
ćmi oraz szkoły powszechne, Śred- 
nie i zawodowe wezmą udzjał w 
tej akcji. Poliki Komitet Pomocy 
Dzieciom, mający swą siedzjhę w 

arszawie rzy uł. Jasnej 11, gro- 
madzi okazy prac dzięci celem wy- 
słamia ich do Japonii. 

Ze względu na wielką doniosłość 
tej wystawy dla nropagandy Polski 
zagranicą, powinniśmy wziąć w niel 
jak najżywszy udział i wysłać jak- 
największą ilość eksponatów. Każ- 
dy okaz musi być zaopatrzony no- 
tatką stwierdzającą: nazwę zakła- 
du lub szkoły Oraz określenie kla- 
sy i wieku wykonawcy, 

Ministerstwo Wyznań  Religij- 
nych i Oświecenia Publicznego 
całkowicie porliera powyższa akctę 
Polskiego Komitetu Pomocy Dzie- 
ciom i poleca dyrekciom zakładów 
naukowych w miarę możności, u- 
dzielania eksponatów. 

Z powodu bliskiego terminu wy- 
stawy, Polski Komitet Pomocy 
Dzieciom uprasza o nadsyłanie 
eksponatów go dria 28 września, a- 
by móc ostatnim statkiem japoń- 
skim Hakono Maru wyprawić okazy 
polskie do Tokio. 


-r Nowa szkoła polska w Rydze. 
Zarząd miasta Rygi postanowił o- 
tworzyć nową miejsika podstawowa 
szkołę polską. Szkola mieścić się 
bedzie chwilowo w budymku istmie« 
iącej już szkoły miejskiej, wobec 
czego rauka tymczasem odbywać 
ste będzie w godzinach popołudnio- 
wych. Podobnie, jak w immycn t0- 
tewskich szkołach miejskich, dziaci 
otrzymywać bedą w szkołe posiłki, 
oruz dostaną bezpłatnie książk” 

-- Sztuczny hel,  Niemieckiemu 
chemtkowi dr. Panetkowi udało zie 
sztuczna drogą zamienić wodór na 
szlachetny gaz hel. Wynalazek ten 
wzbudził wietkie zdumienie w nau- 
kowvch kołach. A więc powali zbli- 
żamu sia da urzeczywistnienia ma- 
rzeń ałkchemików Średniowiecza! 


zmarłej miljonerki. 


tno. Trumnę pomalowano w staro- 
egipskie ozdoby i rozpoczęto budo- 
wę grobu. > 

Całe szczęście, iż testatorka nie 
zaznaczyła w testamencie jak wiel- 
ką ma być piramida nad jej gro” 
bem, przeto siostrzeniec zamierza 
ją zbudować znacznia mniejszą © 
grobowca Ghsopsa. 

Aby jednak zmarła miljonerkē 
miała swe miłe przedmioty w przy” 
szłem życiu. przeto do jej grobu ` 
mają być włożone przybory tosalo- 
towe, puder, kosmetyki i zabalsa: 
mowany kot — faworyt, kiórego 
utruto w tym celu. | 

Obrzędy pogrzebowe odbędą sł$ 
dopiero za kilkanaście dni, albo" 
wiem krawcy szyją specjalne Sza* 
ty dla uczestników ceremonji skła 
dania zwłok, a murarza nie skoń: 


-+ Sprzedaż biblii Gutenberga, W 
klasztorze bemedyktyńskim św. Par 
wła w Karyntii, znajdował stę naf 
piękniejszy egzemplarz bibiii Guten- 
berga, jeden z dzieslieciu drukowa” 
nych ma pergaminie. Obecnie zosta 
teki cenny zabytek z i. 1453 sprz% 
dany znanemu zbieraczowi dr 
Vollbekrowi w Nowym Jorku 29 
275.099 dol. Samo. cło wyniosło 2 
tysięcy dolarów. 


+ Charlesiona nie wolno tańczy 


— w Meksyku. Minister higjeny 4 
Meksyku zabronił tańczyć „cham 


stona“, gdyż nuchy. któve ma się 
komymiać cizy tym najmodniejszy” 
ańcn, są tak gwąłtowm iż są szk 
dliwe dla serca. 


+ Pięć dni pracy w tygodniu. Í 
Nowego Jorku donszą: Po parum’ 
sięcznych pertraktaciach  wprow”” 
dziła Ford - Motor - Company 80 
godzinny dzień pracy, ale tyik? 
przez 5 dri w tygodniu. Taka norm 
nie wpłynie zupełnie na zimułejszł” 
nie produkcji, a wynagrodzenie WY” 
nosić będzie tyle, ile by brano f 
szścioduiówki Fabryki Fonda 48 
strzegły sobie prawo obniżenia př 
cy tym robotnilccm. 


+ Salon mód trzech tłęiężnych © 
słynny już dzisiaj w Paryżu robí 
cy poważną konkurencję innym $$ 
lonom „Maison Tao“. Założyły £ 
księżne rosyjskie Anenkowa, O 
leńska i Trubecka. Ks. Anenkow 
jako zwykła szwaczka pracow | 
czas dłuższy w jednem atelier, gd | 
wynczyła się kunsztu krawieckież? 
Salony tego domu, urządzone sã ŁY 
oryginalnym smakiem i przepych” | 
i przypominają raczej arystokrab” 
czny pałac, aniżeli pracownię suk! 
Modele z tej pracowni są poszią 
wame, łączą bowiem szyk pary” 
z odrębnym rosyjskimi stylem. 


PAMIĘTNIKI EKSCESARZA WIL- 
HELMA Il. . 
„Berlin, (Tal. wł) h 
W nakładzie firmy K. F. Koehl 
mają się ukazać pamiętniki otf, 
sarza w Języku niomieckim. Panie 
tniki te mają wyjść jednoczć nić 
w języku angielskim w Lond$/ ; 
pod tytułem: „My Early Life +4 
mają mieć za treść wspomito 
z lat 1859 do 1888, Wiele miej. 
poświęca w nich ekscesarz ró"" „- 
ñym i politycznym stosunko™ 
angielskim domem królewskimi: 


„KURIER LWOWSKI“, sobota, 2 października 1926. 


Sejm przyjął poprawki Senatu. 


Warszawa, 30. 9, (PAT.) Na dzi- 
siejszem posiedzeniu Sejmu Marsza- 
lek zakomunikował, iż od p. Preze- 
są Rady ministrów nadeszło pismo 
z oznajmieniem o ustąpieniu gabime- 
tu i o ponownem Zamianrowaniu So 
w tym samym składzie oraz o za- 
mianowaniu p, Romockiego minis- 
trem komunikacji. 

Izba przystąpiła do poprawek Se- 
natu, zgłoszonych do Prowizorium 
budżetowezo. 

Poseł Byrka imisniem komisji po- 
wstrzymując się od wypowiadania 
uwag 
załecił przyjęcie poprawek Senatu. 

Poseł Rudziński (Wyzwolenie) 0- 
Świadczył, iż stronnictwo iego nie 
zmieniio swego stosunku "wobec 
prawizorjum budżetowego, uznaje ie 
za kłomiieczyość państwową i głOso- 
wać będzie za niem. Obecnie uważa 
za rzecz konieczną zwrócić z całą 
stańmywczością uwagę Spoieczeństwa 
ną szkodliwość dalszego istnienia 
tego Sejmu. Dlatego też dla rato- 
wania szozątków swej godności 

Seim Powinien powziąć uchwałę 
$twierdzaja:« |kOnieczaość  natych- 

miastowego rozwiązania Sejmu, 

Po przemówieniu posłów War- 
szawskiego i Balina, którzy: admó- 
wili temu rządowi budżetu, lzba 
przystąpiła do głosowania, 

Poprawka  senacka w: sprawie 
skreślenia sutry 34 miljowów złot. 
Z Preliminarza budżetowego na IVi 
kwartał przyjęto w imiermem zło- 
sowagiu 206 głosami przeciwko 94. 

Drugą poprawkę senacką o Pirzy- 


Pościg za bandytą Zielińskim bez rezultatu 


Warszawa, 30. 9, (AW.) Wczomaj 
© godzimię 7-mej wieczorem patrol 
palicyjny przechodząc przez wieś 
Czamy Las ujął po krótkiej strze- 
laninie towarzysza bandyty Zieliń- 
skiego, miejakiego Łukomskiego. — 
Łukomski zeznał, że z Zielińskim 
Tozstał się w godzinach popołudnio- 
wych w lesie pęcherskin. Łukomski 
Stanie przed! sadem doraźnym. 

Starszy posterunkowy Grabowski 
Batrolując we wsi Łazy, wstapił do 
herbaciarni miejscowej. Zauważyw- 


—0p— 
Z sali sądowej. 


| wczoraj przed sądefn, oskarżony o 
| zniewolenie utłomnej dziewczyny, 


NIERYCERSKOŚCĆ PANA 
KONSYLJARZA, 
Lwów, 1 października. 
W swoim czasie lekarz powiato- 


Wy w Żótkwi dr. Rossowski wez-|zapadł wyrok s 
Wał w drodze urzędowej 2 panny, |niałca na 7 miesiecy ciężkiego wię- 
Julię i Aleksandrę Goldenzweig, by | zfenia. 


zęłosiły się w komisii samitarnej, 
Sdyż, jak twierdził, jedna z nich 
miała być wenerycznie chora, druga 


zaś prowadziła rozwiązłe życie, cho | 


dziłlo zatem o zarejestrowanie. — 


saN komisji sanitarnej, stwierdzono wanie paszporty zagranicznego za- 
diak ku ogólnemu zdziwieniu, że | sggzono w Sądzie karnym we Lwo- 
ge panny są jesøcze virgo intacta, wie na 3 tygodnie aresztu Gine Ro- 
Stwierdzili to również liczni lekarze | senberg, żonę kupca. 


We Lwowie. Sprawa oparła sie o 


Sąd S, III. 


fOr Rossowskiemu dowód prawdy | wem jakiegos nieznanego jej żyda, 
tic udat się, a mimo to sędzia Ħam- | uzyskała paszport... fałszywy. 


merski uwołnił go od winy. 


niegławione panny zrobiły! Od- | skonsumowana. 


Wołanie. Wczoraj dr, R. stanął przed 
Instancji zatwierdził, 
Tzewodniczył s. s. o. Laskowski., 


ZNIEWOŁENIE. UŁOMNEJ. 
Lwów, 1 października. 


ida k Eięosewarn z Kuntnm staniał 


iPrezes Rady ministrów prosił Mar- 


SOLIDARNE STANOWISKO 
LEWICY. 


Warszawa, 30. 9. (AW) Wczowaj 
odbyło się wieczome posiedzenie 
shornictw lewicowych, na którem 
P. P. S, reprezentowana była przesz 
posłów Marka j Niedziatkowskiego, 
„Wyzwolenie“ pnzez posłów Mali- 
nowskiego 1 Poniatowskiego, a 
Strom.ictwo Chłopskie przez posła 
Dąbskiego. Na zebraniu tem ujedno- 
stajniono poglądy wymienionych klu 
dzenia będzic wniosek Z. L. N. wy-| bów na sytuację polifiyczmą, prey- 
rażenia votum nieufności dia Rządu, | czem stwierdzono, że ostatnie wy- 
wniosek Ch. D, w sprawie Pinesa stąpienie sen. Wożnickiego było wy- 


wrócemie artykułu 3 przyjęto w zw. 
głosowaniu znaczną większością. 
| Po ogłoszeniu wyniku głosowania 


szałka o odroczenie Posiedzenia na 
3 godziny. Marszałek oświadczył, że 
przychyla się do tego życzenia pod 
warunkiem, że obecne nposiedeznie 
uważa za zamknięte, a nowe zwoła 
po upiywie 5-ch godzin, t. i. na 8.30 
wieczorem. 


Na porządku dziennym tego posie- 


nia votum nieufności dla p. Prezesa | razem pogladów wszystkich 3 stron- 
Rady Ministrów i wniosek Wyzwo. | nictw lewicowych Sejmu, 

lenia o rozwiązanie Seimu. l 

D ZWANEJ 


Spłata 2 miljonów dolarów 
procentów i długów zagranicznych. 


od 6 proc. pożyczki dolarowej. 


Warszawa, (Tel. wł.) | 


| Zając, że natUsza 
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EMANCYPACJA TURCJI Z POD 

WPŁYWÓW NIEMIECKICH. 

Wiedeń, 30. 9. (PAT) N. Wr. Tag- 
blatt donosi z Berlina, że rząd tit- 
recki zamierza wykupić od Niemiec 
koleje anatolijskie. W tych dniach 
udaje się w tei sprawie jeden 
z przedstawicieli Deutsche Bark do 
Turcji. 

YE m 
ZMIANY W STOSOWANIU 
„NUMERUS CLAUSUS“ NA WE- 
GRZECH, 

Budapeszt, 30. 9. (AW.) Wielkie 
wrażenie wywołał tu okólnik minist. 
oświaty w sprawie mozporządzernia 
o numerus classis ma Uniwersyte- 
tach węzierskich. Okólnik ten zama- 
cza, że żydzi, którzy przeszli na ie- 
dno z wyznań chrześcijańskich, małą 
być przyjmowani do wyższych Z- 
kładów naukowych ma prawach 
chrześcijan, jedaak tylko wówczas, 
ieżeli od przejścia na chrześcijaństwo 
upłyrął przynajmniej rok. Prnzedsia- 
wicielłe różnych wyznań  chrześci- 
jańskich wyrażają energiczmy pmo- 
test przeciw temu okólnikowi, uwa- 
on prerogatywy 
Kościoła. 


W ciągu drugiej dekady wrze- 
śnia Bank Polski spłacił w imieniu 
skarbu państwa około 2.000.000 do- 


Mimo tych wielkich wypłat 
obcej walucie bilans Banku Pol- 
skiego we wspomnianej dekadzie 


Adem apelacyjnym, który: wyrok I. o zawieszenie skutków prawnych 


jest dobry, a pokrycie złotego wy- 


larów, jako raty i procenty od po- nosi 42:80h. 


życzek i zobowiązań zagranicznych. 

Na sumę tę złożyły się: rata 
pożyczki Baldwina za tabor kolejo- 
wy, ratą i kupon od włoskiej po- 
życzki tytoniowej, część długu za 
materjał wojskowy — wobec rzą- 
du włoskiego, rata pożyczki ame- 
rykańskiego Czerwonego Krzyża, 
| spłata długu wobec firmy włoskiej 
„Breda“ za materjały kolejowe o- 
raz kupon i ratą amortyzacyjna 
FEG] WEW masa GEE 


Paryż, 30. 9. (AW.) „New York 
Herald“ donosi z Londynu, że po 
przybyciu królowej rumuńskiej do 
Ameryki, nastąpi  abdykacja króla 
rumuńskiego Ferdynanda. Z drugiej 


giym miesiącu lwowski okirięgowy 
Urząd Miar wpadł na ślady nadużyć 
dokonywanych przez kontraktowe- 
go Pracownika mieiscowego Urzędu 
Miar we Lwowie, Sienkiewicza, — 
Wdrożone dochodzenia stwierdziły, 
że Sienkiewicz, przy wykonywaniu 
obowiązków służbowych dopuścił 
się malwersacji, połgajacych na tem, 
że fałszował kwity wypełniane przez. 
kalkę, na podstawie których Ściąwat 
od stron opłaty należne za legityma- 
cje narzędzi miermiczych. Z kwot 
pobranych od strong tego tytułu 
część przekazywał do kasy Urzędu 
a część zatrzymywał dła siebie. — 
ladużycia: te popełniał głównie przy 
łegalizowaniu beczek w Lwowskiem 
Towarzystwie Akc. Browarów, i to 


szy: tam jakiegoś nieznajomego oso- 
brika, zażądał odeń legitymacii. W 
odpowiedzi nieznajomy dał szereg 
strzałów rewołwerowych, od któ- 
rych Grabowski padi ranny, Sołtys 
mieiscowy zarządził  natychmiła:sto- 
wą pogoń za zbiegły. Akcja poŚcir 
gowa została jednak dotychczas bez 
rezultatu. l 

Warszawa, 30. 9. (AW.) Obława 
ma bandytę Zielińskiego nie wydała 
dotąd pożądanych rezultatów. Po- 
ścig trwa dalej, 


Popierajcie cela Towarzystwa 
Szkoły Ludowej. 


Kiedorzeczne plotki oabdykacji króla rumuńskiego 


strony donoszą, że podróż królowej 
Marit do Ameryki została odwołana 
ze wzgędu na różnice zdań co do 
wpływów królowej na radę regen- 
cytmą. 


—00— > 


Nadużycia w lwowskim urzędzie miari wag 


Warszawa, 30. 5. (PAT.) W ubie- | jak wynika z dochodzeń, na szkody 


tegoż Towarzystwa. Straty te wy- 
noszą około 21.000 złotych. 

Pozatem dochodzenia ustaliły, że 
Sienkiewicz dopuścił słę równieź 
majwersacji na szkodę Skarbu w 
tych wypadkach, gdy wykonywał 
czynności poza Lwowem, Straty sq 
tu jednak stanowczo nielznaczme. — 
Kontrola kwitów, przeprowadzona W 
pięciu miescowościach, a to w Lu- 
baczowie, Oleszycach, Cieszanowie, 
Gródku Jagielońskim i Narolu, wy- 
kazały stratę Skarbu wynoszącą 
120 złotych. Po wykryciu nadużyć 
Sienkiewicz został  zwokiłony ze 
służby, a sprawa została skierowana 
do prokuratora, z polecenia którego 
Sienkiewicz Został aresztowany. 


którą napadł on k lesie. i ' S C 
Po przeprowadzonej rozprawie : 
3 skazujący zwyrod.| Obrady hy iw kongresu prawa 
autorskiego. 


Przewodnczył s. s. 0. Hoszowski. 


go przystąpił dziś w trzecim dniu 
obrad do dyskusji w sprawie rewi- 
zji konwencji bezrneńskiej o mię: 
dzynarodowej ochronie praw autor- 
skich, uzupełnionej w Berlinie 13-g0 
listopada 1900. 

Po omówiemht konwencji berneń- 
skiej i sformułowaniu szeregu uwag 
co do zmiany w tej konwencji, Kon- 
gres wysłuchał referatu p. Langro- 
da w sprawie ficencji przymuso- 
wych dla odtwarzania utworów mu- 
zyaznych sposobem mechanicznym, 
oraz przez radio. 

Wreszcie przewodniczący udzielił 
glosu p, Zenonowi Przesmyckiemu, 
b. ministrowi kultury i sztuki, który 
omówił sprawę skarbu narodowego 
literatury i sztuki 

Po dyskurs kongres polecił pre- 


FAŁSZERSTWO PASZPORTU, 
Lwów, 1 października. 
W dniu wczorajszym za sfałszo 


Rosenbergowa nie mogąc uzyskać 
paszportu ulgowego, Za pośrednic- 


Kara została aresztem Śledczym 


Obrońca dr. Szymon Weiss wniósł 


wywołanych karą, 

Trybunał po maradzie . odrzucił 
wniosek, wobec czego obrońca od- 
wolal się do apelacii. 


Warszawa, 30. 9. (PAT.) Między- |zydjum opracowanie odpowiedniego 
narodowy kongres prawa autorskie- ! wniosku. 


KANDYDATURY. 

Warszawa, 30. 9. (AW.) W zwią- 
zku z nową organizacją ministerstwa 
komunikacii, przypuszczają, (żle ge- 
neramym dyrektorem koleji młano- 
wany zostanie inż. Noskuński, a ge- 
neralnym dyrektorem poczt i teke- 
grafów w dalszym ciągu Pozostanie 
p. Moszczeński. 


BANK FRANCUSKI ZAKUPUJE 
ZŁOTO. 

Paryż, 30. 9. (PAT.) Matin oblicza 
na 100 miljon. fr. dokonane dotydh- 
czas w całym kraju przez Bank 
francuski zakupy złota i srebra. — 
Dziennik stwierdza, że zapasy złota 
przewyższają zapas srebra. 

| zomia © womonewoj 


„KUKJER LWOWSKIE“, 


EZ ER CDNIKA. 


P NAA 
PAZDZIERNIK Dziś:  rzym.-kat. 
Remigjusza gr.-kat. 
Efrema. 
Jutro: m.=kat. 
PIĄTEK Ottona s. dka) 
COET Tryfona m. 
REPERTUAR TEATRÓW 
MIE ISKICH. 
TEATR WIELKI. 


Piątek 1. „Toska“ 

Sobota 2. o 3.30 wiecz. „Król Stefan*. 
Przedstawienie dla młodzieży szkolnej. 
, Sobota 2. 07.30 wiecz. „Kobieta, wino 
i dancing“. 

Niedziela 3. o 3.30 pop „Halka”. Ce- 
ny zniżone popoł. 

Niedziela 3. o 7.30 w. „Łatwiej przejść 
wielbłądowi...* 


TEATR NOWOŚCI. 


Piątek 1. „Nasza żonusia*. 

Sobota 2. „Nitouche*. 

Niedziela 3. o 3.30 pop. „Papa się 
żeni“. Ceny zniżone pop. 

Niedzielą 3. o 7.30 .wiecz. „Teresina“. 


REPERTUAR TEATRU MAŁEGO: 
Piątek o 7:30 „Azais“, 


Sobota o 7.30 „Azais“. 

Niedziela o 7.30 „Azais“. 

Poniedziałek o 7:30 „Azais“. Staraniem 
Koła  Literacko-art, Dyrekcja Kolei 
Lwowskiej. 

Wtorek o 7.30 „Mężczyzna i kobieta", 


——O—— 

Biuro Koncertowe M. Tuerka. 
Wtorek 5 października: Z Qyklu kon- 
certów mistrzowskich II, DREZDEN- 
SKI Kwartet Smyczkowy 2921 


ana 0 ania) 

— Teatr Wielki. wystawia dziś wspania- 
łą operę Puccini'ego : „Tosca“, w pierw- 
szorzędnej reprezentacji artystycznej. Przy 
pulpicie wytrawny kapelmistrz, p. Lshrer. 

Jutro, w sobotę 2 bm., popołudniu o go- 
dzinie 3:30, jako pierwsze przedstawienie 
dla młodzieży szkolnej, po najniższych 
cenach — potężny dramat narodowy Ka- 
zimierza Brończyka: „Król Stefan'. Jutro 
wieczorem doskonała, ciesząca się nieby- 
wałem powodzeniem komedja Stefana Kie- 
drzyńskiego: „Kobieta, wine i dancing”, z p. 
Janiną Poraską. 


— Teatr Nowości. Dziś „Nasza żonusia*, 
tryskająca humorem i dowcipem komedja 
amerykańska Hopwooda, która stale wy- 
pełnia sałę Teatru Nowości bawiącą się 
ochoczo publicznością. 


Jutro, w sobotę 2 bm. wieczorem melo-, 


dyjna, prześliczna operetka Hervego „Ni- 
toucho“, ze świetną odtwórczynią roli ty- 
tułowej, p. Rapacką. 

— „Mężczyzna i kobieta". Teatr . Mały 
dążąc ustawicznie do urozmaicenia reper- 
tuaru, który byłby z obrazowaniem najno- 
wszej prouukcji scenicznej wszystkich kra- 
jów, zapozna widzów w przyszłym tygo- 
dniu z głośną sztuką węgierskiego pisarza 
Lakatosa pt. „Mężczyzna i kobieta". Ko- 
medja ta obiegła niemal wszystkie teatry 
europejskie, obecnie zaś grana jest z ol- 
brzymiem powodzeniem w teatrach amery- 
kanskich. Napisana z doskonałą znajomoś- 
cią techniki scenicznej, posiadająca żywą 
i prawdziwą akcję oraz znakomity rysunek 
postaci, będzie napewno dużą atrakcją Te- 
atru Małego. Główne role w tej komedji 
grają pp. Świetna artystka Makarczykówna, 
która poraz pierwszy zaprezentuje się 
lwowskiej publiczności, Gratowska, świeżo 
pozyskany Bryliński, Balcerzak Nieprzawski, 
Lowicki i inni. 

Grana obecnie z dużem powodzeniem 
komedja „Azais“ zejdzie z afisza już za 
trzy dni. 

-— Kupony przedsprzedaży biletów. Dy- 
rekcja Teairu Małego donosi: Kupony 
przedsprzedaży biletów wydaje sekretarjat 
Teatru Małego do 4-g> października w go- 
dzinach południowych ud l0-tej do 3-ciej. 
Po tym terminie kuponów bezwarunkowo 
nie będzie się wydawało. ' 

— Teatr Bagatela. Dziś po raz 6-ty „Lu- 
natyk* Ki-Ki, „Laleczka“ I. O. S. i „Hallo! 
Halio!“ rewja. 

— Państwowa Komisja egzaminacyjna we 
Lwowie dia kandydatów na nauczycieli 
szkół średnich zawiadamia, że egzamin 
pisemny pod nadzorem odbądzia się w ta- 
gorocznym tesminie jesiennym w dniach 29 
į 80 października, pozzam rozpoczną się 
ggzamina ustna. Zgłoszenia pisemne z do- 
kładnem wy miemeniem przedmiotów egza- 
minu należy nadsyłać do 15 października 
br. pod adresem Komisji. (Gmach posej- 
gowy. 


00 ADMINISTRACJI. 
Wszelkie kwoty pod adresem 
Administracji „Kurjera Lwowskie- 
go” Przesyłać należy przekazami 
pocztoweini lub na numer P. K. O. 


153.215. 


— Nasz Odcinek. Dzisiaj rozpoczy- 
namy w naszym odcinku druk mie- 
zwykłe pięknej, o odrębnym temacie 
nowelki Lorda Dunsany p. te 
„Dusza na szubienicy“ w przekła- 
dzie Olgi Bilińskiej. Wkrótce umře- 
ścimy kilka innych z tej samej księ- 
gi: „O ludziach, bogach i duchach”, 
Wszystkie te nowelki ukazują nam 
interesujące dusze ludzkie, które 
mówią: „Chodźcie z nam wy 
wszyscy przesycemi powszedniością 
i szarzyzną tej ziemi, wszak znacie 
już ją na wskróś: wśród nas znaj- 
dziecie nowe światy“. 

— Staraniem Koła artystyczno= 
literackiego pracowników  kiolejo- 
wych grać będzie Teatr Mały w po- 
ridziałek 4 października b. r. wyłą- 
azmie dla pracowników kolejowych. 
Ceny biletów niższe od kinowych 
(od 2 zł. do 0.25 zł.) do nabycia 
w Dyrekcji kolei państwowych, w 
Urzędzie ruchu Lwów, w. Warsza- 
tach głównych i Parowozowni we 
Lwowią. W idzień przedstawierfa 
Począszy od godziny 6 wieczór, w 
kasie Teatru Małego przy ul. Gro- 
deckiej 1. 2. Przy kasie mogą naby- 
wać bilety także i pracownicy jn- 
mych dykasterjt służby państwowej 
pu tych samych cenach, Odegraną 
będzie Świetna komedia Vernejlla 
„Azai w codziennej obsadzie. 


— Teatr „Bazatela”. Program dzi. 

siejszego wieczoru wypełni dowcip- 
na, zręcznie napisana przez Ki-Ki 
groteska, p. t. „Lumatyk*”, lekka jak 
aeroplan Blerjota fantazia p. t. „La- 
leczka”* oraz rewia Halla! Hallo!, w 
której gościnnie wystąpią Świato- 
wej sławy tancerki: p. p. Levay 
i Bardosz. 
Odnowienie Zamku królew: 
skiego na Wawelu stanęło z powo- 
du braku kredytów. Interwencje 
w Warszawie o uzyskanie kredytów 
dodatkowych nie odniosły re- 
zultatu. 


— Poświęcenie kaplicy i szpi- 
tala więziennego. Dziś w piątek 
odbędzie się w więzieniu karnem 
przy ul. Kaźmerzowskiej 24: 1) Po- 
święcenie kaplicy. 2) Msza św. ka- 
plicy więziennej przy udziale chóru 
więźniiów. 3) Przemówienie į bło- 
mosłaawieństwo J. Eks. Arcyibiskupa. 
3) Poświęcenie i otwarcie szpitala 
więziennego. 5) Przemówienie Pre- 
zesa Sądu Apelacyjnego we Lwo- 
wig. 6) Zwiedzenie więzienia 
działów pracy więźnów. 

-—— 


— |V. pełne posiadzenie lwowskie] Izby 
handlowej i przemysłowej odbędzie się w 
poniedziałek dnia 4 października 1926 ro- 
ku o godzinie 5-tej popołudniu, 


— Wycieczka do Żółkwi. Staraniem To- 


warzystwa „Esperanto" odbędzie się w nie- | 


dzielę”3 paźdz. krajoznawcza wycieczka do 
Żółkwi W programie m. in. zwiedzanie 
huty szklannej i przepięknych zabytków 
historycznych pod przewodnictwem zasłu- 
żonego orędownika i wytrawnego znawcy 
dziejów i diogocennych pamiątek grodu 
Żółkiewskiego, miejscowego delegata p. 
E. Haya (korespondenta Kurjera Lwawskie- 
go), popit. „Five o cloc esperanło* w sali 
tamtejszego „S: krła*. Wyjazd 8.05 rano 
z gł. dw., powrót 20:05. Goście i sympa- 
tycy bardzo mile widziani, uczestnictwo 
bezpłatne. Zgłoszenia przyjmuje Sekretarjat 
Towarzystwa „Esperanto“ w Inst. Technol. 
(ul. Bourlarda 5 parter) w piątek i sobotę 
1) i 2 paźdź,) od godz. 7—8 wiecz. 


sobota, 2 paździenika 1920. 


Św. Michał we Lwowie. 
Św. Michał został wprawdzie wy” 
party z szeregu „Świętych: próżni- 
jących”, nie wyparły go jednak licz- 
ne rzeszę wyznania Baczewskiego, 
i jak każdego roku. pijaństwo „od- 
chodziło na całego”. i 
Wódka nastraja ludzi wojowri- 
czo, to też awantur było bez liku. 
Poważniejszą awanturę wywiołał 
trójkąt małżeński: Jakób Murdza. 
ślusarz kolejowy, żona jego Maria 

i kochanka jego Anna Perdyk. 
Rzecz działa się przy ul. Głowac- 
kiego 5, przy udziale okało 800 wi- 


dzów. — Za zgorszenie publiczne 
zamknięto wszystkich troie w a- 
reszcie. 


Jakób Myślickj, robotnik (Wys- 
piańskiego 26), w mieszkamiu teścia: 
swego Mchała(!) Moruczkowskiego 
pogruchotał meble, miodarł gardeno- 
bę, powypuszczał z pierzyn pióra 
i jak iakiś demon zniszczenia szalał 
w tumanach pierza i kurzu. 

Aresztowano go. 

Nie obeszło się również bez krwi 

Wczoraj rano w łożu szpitalnem 
obudził się Wiktor Węgrzewski (ul. 
Gródecka 1. 38) i począł się dziwić, 
skąd się tam wziął. Więc mrzypo- 
mniano mu, że z okazji św. Michała 
bawił się on w. towarzystwie jakichś 
młodych ludzi, krórzy w ul. Koper- 
nika poktuli go nożami i zbiegli. 

Węgrzowski nic nie pamętia. 

„—pzra ym 

— Stypendium 1500 dolarów dla 
studentki polskiej. Zarząd Polskiego 
Stowarzyszenia kobiet z wyłższem 
wykształceniem w Warszawie za- 
wiadamia, że amerykańskie 'stowa- 
rzyszente uniwersyteckich kobiet 
ofiarowuje stypendjum w wysoko- 
ści 1500 dolarów dla umożliwienia 
stypendystce rocznych studjów na- 
ukowych w roku akad, 1927 =z, 1928. 

Piśmienne zgłoszenia na  Stypen- 
djum powyższe należy składać pod 
adresem sekretarki Stowarzyszenia 
(H. Więckowska, Klonowa 14 
Warszawa) do 15 listopada 1926 r. 

Wszelkich informacji udziela Za- 
rząd Stowarzyszenia. 

— Drezdeński Kwartet smyczko- 
wy daje jedyny w tym sezonie kon- 
cert we wtorek 5 października. — 
Kwartet ten należy obecnie do na- 
zwakomitszych Zestobów dla muzyki 
kameralnej i już w sezonie ubiegłym 
produkcja jego wywarła u nas ogól- 
my zachwyt. Po koncercie tym je- 
dno z pism twowskich pisało: Oka- 
zało się, że ten Zespół przewyższa 
znacznie wszystkie inne, które w 0- 
statnich czasach we Lwowie pro- 
dukowały się. Artyści są muzykami, 
a zwłaszcza kamerałistami pierwszo 
rzędnej jakości, a gra ich zespołowa 
stoi na najwyższym szczeblu muzy- 
ki odtwórczej. — Program koncertu 
wtorkowego obejmuje arcydzieła 
Schumanna, Dobussego i Beetho- 
vena. 

— Klinika chorób usznych ł gar 
dlanych U. J. K. we Lwowie, ul. Pi- 
jarów 6, przyjmuje chorych do le- 
czenia klinicznego w chorobach 
uszu, nosa, gardła i krtani od 1-go 
października b. r. Chorych przycho- 


'dnich przyjmuje się od godz. 11 do 


1 przedpałudniem codziermie, prócz 
niedziel i świąt w ambulatorjum ul. 
Hausnera 9. 


B. Sakundarjusz Szpitala powsz. we Lwowie 


Dr. BERNARD RAPAPCRT 


przyimuje w chorobach chirurgicznych 
i narządu moczowego od godz. 4-6 


ul. Romanowicza 11, I. p. Lift do dyspozycji 
2581 


deczne podziękowanie 


O prawo asylu dla emigrantów 
włoskich. 
Wiedeń. (Tel. wł.) 

Z powodu koniliktu między Wło: 
eltami a Francją w azasie ostatniego 
zamachu na Mussoliniego oglosii 
Centralny Kornitet włoskich emi- 
grantów i Liga dfa praw człowieka 
apel do wszystkich rządów w Euro- 
pie o utrzymanie prawa asylu dla 
uchodźców narodowości włoskiei. 
Komitet zastrzega się energicznie 
puizeciwko jakiejkokviek łączności Z 
aktami teronu i zapewnia, że prowa- 
dzi walkę pnzeciwko Mussołinieniu 
wylacznie na zasadach demokraty- 
czirych. 


f okazii pietnaslolecia 


założenia mej firmy 
składam tą droga Szan, Klienteli ser- 
za łaskawe 
względy. Polecając się nadal Jej ła- 
skawym  względom, zapewniam, że 
tak jak dotąd, tak też nadal stara- 
niem mojem będzie doborowym to- 
warem, niskiemi cenami,  jakoteż 
skrzętną usługą zachować okazywane 
mi dotąd zaufanie, 


Z wysokiem poważaniem 


Szymon Sichel 


wł. firmy 2920 


„AMERICAN HOUSE‘ 


magazyn mód, konfekcji i obuwia 


Lwów, Kopernika 5. 


Kurjer Radjowy 
Program radjókoncertów na dziś! 

Warszawa (480). Godz. 17.30. Od- 
czyt o ħigjeme chała, — Godz. 15.— 
Psychologia polskiego narodu. 
Godz. 20.30. Komcert kameralny. 

Berlin (504). Godz. 21.30. Sonaty 
Beethovena i Mozamta — na skrzyp- 
ce i fontepiam. - 

Frankfurt (470). Godz. 19.30. Faust | 
opena Gounoda. 

Królewiec (463). Godz. 20.05. Kon í 
cert symfoniczny. 

Lipsk (452). Godz. 20.30. „La Wa | 
MI i 


= 


giasdiińtera* opera komiczna 
zarta. 

Rzym (425). Godz. 21.25. Lekkż 
muzyka. 


Berno szw. (435). Godz. 20.30, Kot 
cert skrzypcowy. 

Wiedeń (531). Godz. 20.05. „Ing? 
borga“ komedja w 3 akt. Gótza, 

14 typów komdenzatorów obrotó” 
wych posiada na składzie firm2 j 
Radio - Kinofot, Lwów, ul. 3-29 
Maja 11a. — Z tego wynika, że każ” 
dv amator powiniem się "zaopatryy | 
wać w części składowe jedynie * 
tej firmie, ponieważ gdzieindziej “ 
zmajdzie takiego wyboru, 


RADIO NA KOLEJACH POLSKICH 
Warszawa, 29 9. (PAT.) W dui 
dzisiejszym 30 b. m. władze kolei?” 
we przystąpią do próbnego zast050” 
wania aparatów radiowych w W 
zgonach koleiowych, W tym też €- 
zostały zainstalowane aparaty '*; 
dio-odbiorcze w wagonie, który 
o godz. » wieczorem zostanie doc 
piony do pociągu idącego do SKF M 
niewic skąd powróci do Warszaw: 


Podczas jazdy i w czasie posto" 
będą dokonywane próby z apart 
mi odbiorczymii w obecności prze 
stawicjeli ministerstwa komu 

1 dyrekcił w Warszawie, 


U 


„KURIER LWOWSKI", sobota, 2 października. 1026. 


Kurjer ekonomiczny. 


OBRÓT PIENIĘŻNO . PRZEKA- 
ZOWY ZAGRANICĄ. 

Obrót pieniężny drogą przekazów 
pocztowych był dotąd możfiwy je- 
dynie ze Stanami Zjednoczonymi 
Kanada i Francją. Obecnie zostały 
uawiązaie pertraktacje z szeregiem 
państw europejskich, a między nie- 
mi z Anglja, Włochami i Rumunią 
celem wprowadzenia wymiany prze- 
kazów. Będzie to dużem ułatwie- 
niem dla osób, nie chcących korzy- 
taé z pośrednictwa banków. 


NOWA EMISJA BILETÓW DWU- 
DZIESTO ZŁOTOWYCH, 

Bank Polski puszcza w tych 
dniach w obieg bilety bankowe dwa- 
dziesto złotowe II emisji B. z datą 
15 lipca 1924 r. Dla uniknięcia nie- 
porozumień Bank Polski wyjaśnia, 
Że rysunkii tekst, podpisy £ wymia- 
ry obrazu biletów tych są takie sa- 
me jak serji A. różnią stę tylko tem, 
Że wykonane zostały na papierze 
białym, lekko rypsowanym (a nie 
gładkim kremowym) takim samy:n 
jak bilety: pię ćdziesięciazitotowe, Po- 
zą tem litery serii i cyfry mumeru 
Są cdmiennego knoju i większe uiż 
ną biletach serii A. 


WYWÓZ TOWARÓW TEKSTYL- 
NYCH Z ŁODZI. 

Wywóz towarów tekstymych Z 

odzi wyniósł w miesiącu sierpniu 
4861.975 złotych. Z tego poszło du 

umni za około 2.1 miłjonów, do 
Litwy 532.926 zl., na wschód 387.060 
zł, do krajów Bałtyckich za 677.000 
Zi, do Chin i Indii za 324.530 zł., re- 
Sztą do Austnii, Węsier, Jugosławii, 
Angfji, Damji i w. m. Gdańska. 


WYWÓZ POLSKICH PRODUK. 
TÓW NAFTOWYCH. 
Wywóz polskich produktów naf- 
towych przez Gdańsk wyniósł w 
Bierwszem półnaczu b. r. — 74.242 
ton. Z tego 4457 tom zakupił sam 
ańsk. 


WZROST EKSPORTU AUTOMO- 
BILÓW Z WŁOCH. 

1 Najnowsza statystyka: stwierdza, 
że Włochy wywiozdy od 1 stycznia 
do 30 maja b. r. 14.500 samochodów 
W przeciwieństwie do 10.500 wywie- 
Zienych w tymże samym czasokre- 
Sie roku 1925 i 7.000 roku 1924, 


POPRAWA BILANSU HANDLO- 
WEGO MEMIEC, 

Urząd handłu zewnętrznego Rze- 
Szy opublikował dane statystyczae, 
Wwykazwiace poprawę bilansu niemie- 
kiego w ciągu Sierpnia, Pasywńiość 
Wynosi już tylko 86 miljonów marek, 
Dodczas, gdy przewyżka importu 


tad eksportem w lipcu dochodziła | 


108-iu miljonów marek, 


Wskrzeszenie państwa 


kościelnego. 
Rzym, (Tel. wł.) 
Prasa rzymska omawia żywo 
kwestje stosunku Watykanu do 
Państwa włoskiego, zainicjowaną 
Artykułem brata Mussoliniego w re- 
agowanym przez niego głównym 
Organie faszystowskim. Podstawą 
0 rokowań byłoby spełnienie ży- 
Szgnia Watykanu. który żąda odstą- 
nia przez rząd części terytorjum 
łaństwowego celem zbudowania od- 
nago dia papleża dworca koleja- 
ch na wybrzeżu morskiem. 
tolica Apostolska żąda dalej 
Brzyznania nieograniczonych praw 
asności na dotychczasowych po- 


ddłościach — co oznacza dążanie 


0 udzloinago państwa, 


GIEŁDA LWOWSKA. 

W mopierach dywidendowych ruch 
ożywiony. Kuna kształtowały się 
miejednodicie, częściowo grawitawa- 
ły ku zwyżce, zwłaszcza podrożały 
lekke: Chodorów (103). Chybie. — 
Akcję arbitrażowe słabe, przy ma- 
łym popycie. — Akcje handlowe w 
zastoju. —- Tendemcja chwiejna. — 
Usrosobiemie ożywione. 

Kotowane: Bank Hipotleczny: 0.67, 
0.68; Bank Przemysłowy 0.16, 0.17, 
0.18; Chodorów 105.00, 103.00; Chy- 
bie 5.15; Oikos 32.00; Nitrat 0.13; 
Parowozy 0.21; Pezet 2.00; Polska 
Nafta 0.35, 0.38, 0.40; Tesp 18.25; 
Zieleniewski 13.00. 


OBROTY PRYWATNE. 
Wczoraj tendencia chwieina. — O- 
brót słaby. 
Dolar amenyk. 8.99 do 9.00. — 
Dolar kanad. 8.94 do 8.95. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 

Obtoty w ziiemniafeach przemy- 
słowyich w ramach dzisiejdzych no- 
towań. Dla zboża. chlebowego nadal 
zalinteresowamie, atoli ała pszenicy 
po cemach słabszych, dla żyta pe 
cenach dotychczasowych. Tendencja 
kikko zniżkowa. Usposabiemie spo- 
koine. 

Pszenica dwonska 44.50 do 45.50. 
Pszenica zbiorowa 42.00 dio 43.60. 
Żyto 31.00 do 32.00. Jęczmień prze- 
miałowy 27.00 do 27.50. Jęczmień 
pastewmy 24.75 do 25.25. Owies 24.00, 
do 25.00. Chreczkia 27.75 do 28.25. 
Ziemniaki przemysłowe 5.25 dio 5.15. 

Ceny z wyjatkiem ziemniaków 
przemysłowych, szacunkowe. 

MEI LATO a O O i Eg 


Uchwały polskiego I czechosło- 
waekiego przemysłu żelaznego. 
Praga, (A. W.) 

W rokowaniach między polskimi 
i czechosłowackimi przedstawiciala- 
mi przemysłu żelaznęgo osiągnięto 
na ogół porozumienie co do obo- 
pólnego zakresn odbytu, przyczem 
uwzględniono dość wydatple życze- 
nia odbiorców. Układy zawarte mię- 
dzy czechosłowackim przemysłem 
żelaznym i przemysłem żelaznym 
innych środkowo i południowo 
europejskich państw obejmują 
także Polskę. 

Jm 


PRZYWÓDCA WĘGIERSKIEJ 
OPOZYCJI SCHRONIŁ SIĘ DO 
WIEDNIA, 


Wiedeń. (Tel. wł.) 

Władysław Fenyes wybitny dzia- 
łacz į redaktor socjalno-demokraty- 
cznego dziennika „Nepszawa* w Bu- 
dapeszcie, któremu tząd węgiawski 
wytoczył 17 procesów pnasowych 
— opuścił w tajemnicy Budapeszt 
i schronił się do Wiednia,  Fenyes 
zapowiada dalszą walkę pizeciwko 
cficjawemu systemowi ma We- 
grzech. 

—— 

ODSŁONIECIE POMNIKA LESZE- 

TYCKIEGO WE WIEDNIU. 


Wiedeń. (Tel. wł.) 

Staramiem grona uczniów, odby- 
ło się na cmentarzu wiedeńskim u- 
roczyste odsłoniecie pomnika 1ni- 
strza Leszetyckiego, którego zwłoki 
spoczywają w honorowym grobie u- 
dzielonym przez zminę m. Wiednia. 

W skład komitetu obchodowego 
wchodzić m. in. Paderewski, J. Frie- 
dman i Seweryn Eisęuberger, 


Ezd acz 


KURJER SPORTOWY. 


TURNIEJ O MISTRZOSTWO 
OKRĘGU LWOWSKIEGO. 

Gra pojedyncza Panów o Mistrzo- 
stwo. Kuchar Wł. : Zając 6:0, 5:0, 
Weldon : Hammer 6:0, 6:2, Weldon: 
Świerczyński 6:0,.6:1, Gliick : Żągo- 
łowicz 6:6, 6:1, Eisenstein : Goetz 
5:1, 6:1, Mauer : Christ 2:6. 6:4, 6:2, 
Bogucki : Socha 6:2, 6:4, Elster : 
Szczepanowski 6:2, 6:1, Elster : 
Warteresiewicz 6:1, 6:2, Z. Stall : 
Drohominecki 6:0. 6:2, Płażek : Wła- 
dyka 6:2, 6:1, Nawratil : Gnom 6:4, 
6:4, Peschel : Bernas 6:0, 6:0, Sa- 
syk . Głażewski 6:3, 6:3, Hübner ': 
Łukowski 6:0, 6:3, Papierkowski ': 
Strzelecki 6:1, 6:1, Lantner : Nowiń- 
ski 6:0, 6:1, A. Staht : Bobrowski 
2:6, 6:4, 7:5. 

Gra pojedyńcza Pań: Gołąbówna: 
Pistlówna 6:2, 6:1, Lamdesówrta : 
Brochwicz 6:3, 6:1,  Templówna : 
Lubieniecka 6:4, 6:4. 

Gra podwójna Panów i Pań: 
Brochwicz, Gnom : Akserowa, El- 
ster 6:2, 6:3. 

Gra podwólna Panów: Wolisz, 
Głażewski : Władyka, Warteresie- 
wicz 6:4, 6:2, Płażek, Peschel : Rzę- 
dowski, Eisenstein 5:7, 6:3:, 6:4. 

Gra pojedyńcza juniorek: Kocha- 
nowska : Altenberżanka 3:6, 6:4, 
6:1. 

Gra pojedyńcza juniorów: Bielski: 
Goetz 6:i, 6:2, J. Stahl : Szczepa- 
nowski 6:1, 8:10, 18:16, 

Dziś daiczy ciąg turnieju o godzi- 
nie 9-tei i 14.30. Wszyscy uczestnit. 
cy turnieju obowiązani są ziawić się 
w tych godzinach na kortach. 

VAr rr a _ _ COAWAWAWYWIACEWACC 


Kurjer literacki. 


mee 


Ukazał się 7-my numer miesięcz- 
nika „Wiedza i Życie“ za m. wrze- 
sień. W treści, urozmaicone ilustra- 
ciami, mapami i wykresami spońy- 
kamy artykuły następujących auto- 
rów: Prof, WŁ Gumpłowicza — 
Framcja i Francuzi; prof. Zygmunta 
Szymanowskiego Owady jako 
roznosiciele zarazków; Marjana Ra- 
packiego — O spółdzielczości; Ja- 
musza Domaniewskiego — O pocho- 
dzeniu konia; Wł. Macherskiego — 
O zmianach klimatu w epoce lodow= 
cowej; W. Szczęsmego — O radio- 
telefonii słów kilkoro. 1 wiele innych 
artykułów z różnych dziedzin wiie- 
dzy, dział nowych książek i rzeczy 
ciekawych. 


——0—— 
NOWE PISMO REPUBLIKAŃSKIE W 
NIEMCZECH. 
Berlin, (Tel. wł). 
W dniu 1-go listopada b. r. 
pocznie wychodzić w Berlinie no- 
wy wielki organ codzienny pod re- 
dakcją byłego kanclerza Wirtha, 
prezydenta oarlamentu Loebego o- 
raz posła Haasego. Dziennik bę- 
dzie nosił programową nazwę: 
„Die Deutsche Republik“. 


' ~ 
WALKA Z KOLONISTAMI, 
Wiedeń. (Tel. wł.) 
Rokowania władz z osadnikami 
którzy jak wiadomo gwałtem obsa- 
dzili miejscowość Oberau, trwają. 
Rząd cofnął się przed użyciem bro- 
ni, jakkolwiek kołomiści oświadczył, 
że cofną się tylko przed przemocą. 
Władze proponują osadnikom inne 
grurtta 
zdaje się likwidacja całej sprawy. 


?apisujcia się do Ligi Obreny 
Powlietrznaj Państwa. 


1 ra tej podstawie nastąpi! 


DLACZEGO ZAWODY POGOŃ « 
HASMONEA ZOSTAŁY WCZORAJ 
PRZERWANE? 


Otrzymaliśmy nastepujący list Z 
prośbą o umieszczenie: 

Zawody wczorajsze miał prowa- 
dzić p. Kap. Grzyb. Po vólgodzie!- 
nem czekaniu, zjawił się na boisku 
p por. Szyba, na ktorego Pogoń mit- 
cząco się zgodziła (iy'ko ze welędu 
na sroźniomą porę, by publiczności 
nie robić zaiwoatt). 

Uhawy Pogoni iż p. por. Szyba 
ze swego zadania należycie się nie 
wywiaże, okazały siè sluszne, udo- 
wodna to pierwsza połowa gry, W 
której p. sędzia Szyba stale wyda- 
wał mylne rozstrzygnięcia. Gdy "zi- 
pierw Łysek, a następnie Batsch 20- 
Stali na połu kamnem Hasmonei tak 
sfaujowani, iż zdawało się, że może 
zajść wypadek podobny do ciężkie- 
go zranienia  Giebartowskiego w 
Krakowie, — sędzia zaś zupełnie na 
to mie reagował — gdy do tego w 
czasie pauzy p. Szyba odazwał się 
— zwrócony w Stronę szatni Pogoni 
„Ja wam pokażę w drugiej połowie 
jak się sędziuje,* — co mi natych= 
miast dioniesiono i świadkami po- 
twierdzono, będąc odpowiedzialny 
za zdrowie mych graczy — zwła: 
szcza przed ważnemi rozgrywkami, 
o mistrzostwo Polski, zwłóciłem się 
do p. Szyby. by złożył unząd Sę- 
dziowski. Tem na to nie chciał się 
zgodzić. Rówmież nie chciał się zgo- 
dzić na irmego sędziego kap. Hasmo- 
nei p. Schneider. 

Wobec tego zabnoniłem drużynie 
wyjść na boisko. 

Dr. Teofil Buchelt 
wiceprezes Pogoni. 


Czytajcie 


AOŁJEAŃJYOWAKAW" 


MIEJSKI TEATR WIELE! 


Poczatek przedstawiań © godz. 7'30 
Piątek 1 października 1926. 


Opera w 3 aktach. 
OSOBY: 


Flora Tosca, śpiewaczka Platówna 
Mario Cavaradossi, malarz Perkowicz 
Baron Scarpia, nacz. polic. Płoński 
Cezar Angellotti, konsul 

b. republiki rzymskiej Tarnawski 
Zakrystjan Martini 
Spolleta, agent policyjay Łowczyński 
Sciarrone, Żandarm Szymański 
Dozorca więzienia aka A 
Pasterz Ostrowska 


a 
` TEATR NOWOSGI. 


Piątek I października 1926, 
Nasza żonusia 


farsa w 3-ch akt, Avery'ego Hopwood'a 
Tłumaczył z angielskiego Weł. 


OSOBY: 
Herbert Warren M. Winkler 
Dodo, jego żona Z. Łozińska 
Dr. Eljot W. Zabielski 
Fanny, jego żona Z. Grzębską 
Bobby Brown J. Szyndler 


Angelika Martin, na= | 

rzeczona Bobby'ego Klimontowiczówna 
Hogg, służący w pen- 

sjonacie dla kawa- 

lerów K. Okornicki 
Tommy Belden, poeta M. Korczykiewica 
Dr. Haywood W. Brochwicz 
Durkesłużźący Warrena T. Przystawski 

Rzecz dzieje się w Ameryce. 
Reżyser K. Okornicki 
—=— 


10 „KURIER LWOWSKI“, sobota, £ październikia 1926. 


Oto prawdziwa niespodzianka! 


Tak doskonałym tortem chciałabym w najbliższą niedzielę 
również i mojej rodzinie sprawić przyjemność, jeżeli mi 
Pani zdradzi tajemnicę jego przyrządzenia. — Proszę Pam, 
to nie jest żadna tajemnica, przepis do tego smacznego 


tortu kawowo-czekoladowego z kremem 


A wydrskowany łest obok w odcinku. Prócz tego znaje 
dzie go Pani wraz z licznemi innemi przepisami, we- 
dług których keżda gospodyni może 
tanio upiec najdoskonaisze torty” 
$ ciasta, w książeczce Dra. Oetkecz. 
Zz Do nabycia dig Ra 
AWZĘ 5 gd ej zabmkło, trz napisa 

ŻE rst pa = ZZA ENIE 


cw wprosi pod adresem: aa © ‘date po Intoa eModdeca Nadpnia eseholsdowego, 
s 2%— Dr.A.Qatker, Oliwa 4 AN Ochinirong tort kroli nig na trzy równa wsrswy 
£ To R $ yy 


rt ) aa aaa T ed a sia mik 
toe] zaczać 


Zastępca: D. I. WOLFRAM, Lwów, ul. Stryjska 20. tel. 27-37, 2872 
DOKÓJ dla 2 osób kom: 


® Kupno : sprzedał. ; 
aeaaaee pleta pościel, opal, oi 
! OMPLETNA jadalnia an-|sługa I piętro frontowy 30 złe 
s tyczna orzęchowa, wspa-|Piekarska-Łyczakowska. r 
i c'szelkie predukta rolne kupuje i sprzedaje niale rzeźbiona,  sypialnialLwów skrytka 141. 292: | 


mahoniowa z psychą do ą 
na własny i cudzy rachunek sprzedania. Wiadomość: Ry-| Nauka i wychawanie. 
r^ 


M Polski Towar zó%. Lwow, Kopernika 4 siec korzemy. "7e 283 STENOGRAFI wyucza i7 


stownie wszystkich Insty" | 
telef. 8-96, 48-31. adr. telegr. „Towpol*. 2177 Różne. tut Stenograficzny, Warsza: 
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TELEFON: 18-14. 


czy, zawierający obficie witaminę, środek ten stał się dla EW SPIER KOP aAZ 
lu SĘ EC A SRA On wzmacnia e” 
dziwiający sposób czynności ciała, wzmacnia rdzeń krę- : = 
gowy i mózgowie, mięśnie i stawy, dostarcza sił, i daje A) Krajowe kursy przemysłowe. Dzieła, 
radośó życia. Krajowy Patronat a we MONA pl. Smolki 3, Broszur 
przyjmuje codz. © —| godz. w południe wpisy na Ia.) 
W walce o zdrowe nerwy. kilkumiesięczne rozpoczynające się w październiku kur- 4 y 
Stwarza prawdziwy Cola-Lecithin cuda, przeprowadza | sy: 1) krawiectwa męsk, 2) krawiectwa dams. i bieli- Afisze 


WE A SER © bia, do najdalszych miejsc krwio- eu z aw SE e i modelowania dla 

biegu, odżywia, odświeża, odmładza. Każdy może się |krawczyń oraz kroju i szycią dla początkujących, 3) | 

przekonać, że ja nie obieculg nic PE sę gdyż | szewstwa orąz wyrobu VESA deh 4) trykotar- Czaso pisma 

w przeciągu najbliższych 2-ch tygodni każdemu, kto do |stwa ręcznego i maszynowego wyrobu ręcznych tka- na m 
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„ Za wiersz milimatrowy zwyczajny za tokstam miejscowe 12 gr. zamiejscowe 15 gr. zagraniczne 18 gr. Nadesłano i nekrołogla miejscowe 39 À 
Ceny ogłoszeń a zamiejscowe 40 gr. zagraniczne 45 gr. Po kronice, komunikaty, paski ! inseraty na stronicach tekstowych miejscowe 36 gr. zamiejscowe 46 a 
zagraniczne 54 gr. Kronika, repertuar dział ekonomiczny miejscowe 40 gr. zamiejscowe 50 gr. R e 60 gr. Na pierwszej stronio miejscowe 50 gr. zamiejscowe voun? 
zagraniczne 75 gr. Drobno ogłoszenia za słowo miejscowe 6 gr. zamiejscowe 8 gr. zagraniczne $ gr. kupno i sprzedaż miejscowe 8 gr. zamiejscowe 10 gr. zagraai jów” 
12 gr. matrymonielna, korespondencja prywatna miejscowe 12 gr. zamiejscowe 15 gr. zagraniczne 18 gr. poszukujących pracy za słowo 2 gr. W drobnych ogłoszeniach $ 
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